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Haska przygotowawcza w kościele.
Znane są trudności, jakie władza szkolna 

czyni przy kościelnej nauce przygotowawczej dzieci 
szkolnych do spowiedzi i komunji św. Trudności 
te nieraz uniemożliwiały tę naukę księżom i 
dzieciom szkolnym, a skargi na to pozostawały 
bez skntkn.

Władze duchowne naszych archidyecezji 
zwróciły się do naczelnego prezesa, aby te tru
dności usunął — i to ze skutkiem.

Z poniżej podanego orędzia naszych władz 
duchownych dowiadujemy się, że obie władze du
chowne zażądały także pewnych ustępstw 
co do językawnaucereligjiw szkołach 
Indowych, na to jednak dotąd nie odebrały 
żadnej odpowiedzi.

0 tym zawiadamiają obie władze duchowne 
tak duchowieństwo, jak wiernych obu archidyecezji 
w osobnym orędziu, które brzmi:

Wielebne Duchowieństwo i Wierni obydwóch 
archidyecezji nie bez pewnego zadowolenia dowie- 
dzą się z poniżej umieszczonego komunikatu Jego 
Ekscelencji pana Naczelnego Prezesa o pewnych 
ułatwieniach przyznanych na nasz wniosek przez 
król. Miuisterjum .oświaty w przygotowania dzieci 
szkolnych do Sakramentów Pokuty i Ołtarza.

W wniosku naszym uczynionym do pana 
Naczelnego Prezesa domagaliśmy się wprawdzie 
nie tylko poniżej wymienionych ulg, ale także 
pewnych bliżej przez nas określo
nych ustępstw co do języka w nau
ce religji w szkołach ludowych. Na 
tę część naszego wniosku nie odebraliśmy 
dotąd odpowiedzi; nie tracimy przecież 
nadziei, że i w tej mierze uzyskamy pewne ulgi.

Tymczasem usilnie polecamy Wielebnym 
Duszpasterzom, aby korzystając z przyznanych 
ułatwień, zajęli się tym sumienniej i gorliwiej, 
mając więcej niż dotychczas czasu dogodnego, ka
techizacją dzieci w ich ojczystym języku, i aby je 
tym gruntowniej do św. Sakramentów przygoto
wać się starali.

Pozostawiamy do rozwagi Wielebnym Księ
żom Plebanom, czy wypada korzystać z pozwolenia, 
zawartego pod nr. 4. komunikatu rządowego dla dzieci, 
w cdleglejszyah od kościoła mieszkających miej
scowościach, i wnosić do król, regiencji o zupełne 
zwolnienie tych dzieci cd szkoły w każdą środę, 
ponieważ w takim razie nie mogłyby one brać 
udziału w katechizacji piątkowej, czy też poprze
stać na Ich zwolnieniu od szkoły w środy na ró
wni z innymi dziećmi od godziny 10. rano, aby 
także w piątki razem z nimi od 10. godziny mo
gły być od szkoły wolne i brać udział w przygo
towania do Sakramentów św.

Zaleca się, aby zwłaszcza zimową porą urzą
dzano odtąd naukę przygotowawczą już w przed
południowych godzinach, może cd 10. i pół lub od 
11. godziny do godziny mniej więcej 1. po połu
dniu, a nie dopiero w godzinach popołudniowych.

Wymaga tego wzgląd na dzieci dalej od kościoła 
mieszkające.

Dla jednolitego w każdym dekanacie postę
powania byłoby pożądanym, aby się deksnalne 
duchowieństwo z swym dziekanem co prędzej 
wspólnie w tej sprawie porozumiało.

Przewielebni Imci Księża Dziekani czuwać 
będą nad ścisłem wykonaniem tego rozporzą
dzenia

W najbliższą zaś niedzielę uwiadomią Wie
lebni Imci Księża Proboszczowie parafjan swoich 
tak o ułatwieniach przez król, rząd przyznanych, 
jak o niniejszym naszym orędziu.
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Gnieźnieńskiej 1 Poznańskiej.
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Ulgi, jakie naczelny prezes rozporządził dla 
dzieci szkolnych, uczęszających na przygotowaw
czą naukę kościelną są następujące:

1) Dzieci szkolne, uczęszczające na kościelną 
naukę przygotowawczą do spowiedzi i komunji św. 
należy zwolnić dwa razy w tygodniu od nauki 
szkolnej podług wskazówek podanych w ustępie 
2gim i 3-cim.

2) Na zwalnianie dzieci przeznaczają się środy 
i piątki; na inne dni potrzeba osobnego zezwo
lenia regiencji.

3) Przed nauką kościelną winny dzieci być 
w szkole przynajmniej dwie godziny. Dzieci 
mieszkające na miejscu nauki kościelnej lub w 
pobliżu, winny pozostawać dłużej aniżeli dwie go
dziny w szkole, należy je jednakowoż tak rychło 
z szkoły uwolnić, aby po odpowiednim wytchnie
niu, na czas stawiły się na naukę kościelną.

4) Dzieci szkolne mieszkające tak daleko od 
miejsca nauki kościelnej, że po 2 godzinnym po
bycie w szkole nie mogłyby na czas zdążyć na 
przygotowawczą naukę kościelną, należy zwolnić 
raz w tygodniu zupełnie od nauki szkolnej, a 
mianowicie w środę. Za to w drugim dniu prze
znaczonym na naukę kościelną, winny być dzieci 
na całej nauce szkolnej.

5) Które miejscowości uważać należy jako 
za daleko odległe od miejsca nauki kościelnej, o 
tym stanowi regiencja na wniosek duszpasterza.

6) Zwalniane będą z nanki szkólnej tylko te 
dzieci, które skończyły lat 10 i to na przeciąg 
dwóch lat od 1. września do 1. lipca roku nastę
pnego. Wszelki inny sposób zwalniania dzieci 
wymaga osobnego zezwolenia regiencji.

Tak brzmi rozporządzenie naczelnego prezesa.
Niewątpliwie, że duchowieństwo i wierni 

przyjmą je z zadowoleniem i ludność polska 
wdzięczną będzie naszym obu władzom ducho
wnym, że je wreszcie n rządu wykołatała. Nie 
podobna jednek przytłumić w sobie przykrego 
uczucia na myśl, jak rząd tak ważną sprawę 
traktuje w naszych polskich dzielnicach. Przypo 
minamy tylko, cośmy pisali o głośnym rozporzą
dzeniu regiencji trewirskiej, nie wpuszczającej 
księży niemieckich do szkoły na naukę religji bez 
osobnego zezwolenia. Wtedy pisma katolickie pod
niosły krzyk, że się zanosi na nową walkę kul- 
turną. A u nas trzeba było długich lat i zacho
dów, żeby przynajmniej jako tako uregulować tak 
niezbędną przygotowawczą naukę kościelną!

Nowe podatki w Rzeszy
na tle polityki blokowej.

Jesteśmy w przededniu otwarcia Parlamentu. 
Dnia 22. listopada zbiera się reprezentacja Rze
szy, aby rozpocząć drugą sesję pod znakiem bloku 
liberalno-konserwatywnego. Dotychczas nowa więk
szość nie miała sposobności do zadokumentowania 
swego uzdolnienia do rządów parlamentarnych i 
swej wartości dla rządu i państwa, teraz nad
chodzi czas, w którym ma złożyć praktyczny 
egzamin ze swej sprawności i swoich talentów 
politycznych. Egzamin ten będzie bardzo trudny, 
zadania, jakie czekają zjednoczenie konserwatywno- 
liberalne, są bardzo skomplikowane.

Ks. Bulów nie tracił coprawda czasu, i w 
miesiącach letnich podczas przerwy parlamentar
nej pracował w pocie czoła, aby nowych swoich 
sojuszników wolnomyślnych odpowiednio obrobić i 
wrogie sobie zasadniczo elementy liberalne i kon
serwatywne do praktycznych zadań bieżącej polityki 
jaknajsilniej sprzęgnąć, ale mimo to dziś, w przede
dniu otwarcia sesji parlamentarnej, sytuacja jest 
trudniejsza niż kiedykolwiek. W niejednym pun
kcie zdołano się w Norderney porozumieć, więk
szość lewicy liberalnej nawet nadspodziewanie 
łatwo zgięła swój kark pod złote jarzmo rządowe, 
zresztą obawa przed centrum zrobiła swoje, i już 
zdawało się, że jasne słońce zabłyśnie na hory
zoncie konserwatywno-liberalnym, gdy wtym w 
ostatniej chwili czarna chmura przysłoniła znowu 
perspektywy nowej większości. Widmo nowych 
podatków zasępiło nagle widnokręg i grozi 
rozbiciem całej tej kunsztownej budowy księcia 
Bulowa.

Nowe podatki nie są nigdy i w żadnej sy
tuacji przyjemne, ale stają się wprost fatalne, 
jeżeli je ma uchwalać większość, złożona z tak 
rozbieżnych w sprawach ekonomicznych żywiołów 
jak liberałowie i konserwatyści. Wiedział to naj
lepiej sam twórca bloku, ks. Bulów, i dlatego 
starał się wszelkimi siłami drażliwą tę kwestję 
odwlec jaknajdłużej. Że stan finansów Rzeszy 
jest bardzo smutny, i że prędzej czy później będą 
nowe podatki potrzebne, o tym już zeszłej zimy 
wszystkie wróble na dachu śpiewały. Ale ze 
strony rządu zapewniano zawsze uroczyście, że na 
razie dokonana niedawno reforma finansowa pana 
Stengla wystarczy, i że w przyszłej sesji nowych 
projektów podatkowych nie potrzeba się obawiać. 
W ciągu lata prasa centrowa, która natural
nie ze specjalną satysfakcją wykrywała rysy i 
szczeliny w gmachu blokowym, kilkakrotnie z 
złośliwą radością wskazywała na potrzebę nowych 
podatków i na bezradność bloku wobec tego za
dania, ale organy rządowe zawsze uspokajały za
straszonych wolnomyślnych i zaprzeczały wszelkim 
pogłoskom o nowych ciężarach podatkowych.

Aż tu w ostatnim czasie pogłoski o nowych 
podatkach w Rzeszy znowu się pojawiły — i tym 
razem im nie zaprzeczono. Przeciwnie z różnych 
dwuznacznych wzmianek i delikatnych aluzji, w

których celuje prasa urzędowa i półurzędowa, 
wynika jasno, że rząd już się zdecydował na 
wniesienie dementowanych tyle razy projektów 
podatkowych. Łatwo ma ta decyzja nie przyszła, 
ale co robić, p. Stengel krótko i zwięzłowato 
oświadczył że tak dalej iść nie może. Pierwsza 
jego reforma finansowa zrobiła fiasko i biedny 
sekretarz stanu dla finansów chcąc nie chcąc 
musi żądać nowych sum dla wypełnienia pustego 
skarbu Rzeszy.

Jak dalece zawiodła inscenizowana z emfazą 
przez p. Stengla reforma finansowa w Rzeszy, 
którą swego czasu wielbiono jako wielkie dzieło, 
na to dają dotychczasowe wyniki statystyczne za 
pierwsze półrocze 1907. jasny dowód. Prawie 
wszystkie podatki przyniosły o połowę mniej, 
niż było przewidziane w preliminarzu budżetowym. 
Z podatku od warzenia piwa wpłynęło 1,5 miljona 
mniej, z podatku od biletów kolejowych przeszło 
6 miljonów mniej, mimo, że w pierwszej połowie 
roku ruch na kolejach jest najwięcej ożywiony. 
Podatek spadkowy przyniósł zamiast spodziewa
nych 18 miljonów tylko 8 miljonów a podatek od 
tantjem nie dał ani połowy z preliminowanych 5 
miljonów. Tylko podatek na papierosy i stempel 
od listów frachtowych wykazują nieznaczne nad
wyżki.

Ale i z dawniejszych podatków zawiódł po
datek giełdowy zupełnie. W r. 1906 przyniósł 
przeszło 56 miljonów mk., na rok 1907 prelimi
nowano go na 47 miljonów 900 mk., a tymcza
sem wpłynęło z niego w pierwszych 6 miesiącach 
b. r. tylko 19 miljonów 700 mk. Za to dochód 
z c e ł okazał się znacznie większym, niż obliczono, 
ale ponieważ plus pochodzi tutaj głównie z ceł 
na zboże, a z nadwyżki tej wedle t zw. lei 
Trimhorn wielka część musi być przelana do 
funduszu zabezpieczenia wdów i sierot po robo
tnikach, któremu w zeszłym roku się nic nie 
dostało, więc i ten dochód nie przyczyni się bar
dzo do polepszenia sytnacji finansowej Rzeszy.

Gdy tak łatanina pana Stengla okazała się 
zupełnie nieudolną i rubryka dochodów bardzo 
opłakany przedstawia widok, suma rozchodów 
wzrasta jak lawina i w przyszłym roku obrachun
kowym 1908. znowu pójdzie znacznie w górę. 
Przedewszystkim powiększenie marynar
ki i podwyższenie pensji urzędników 
Rzeszy będą znowu wymagały znacznych na
kładów finansowych. A do tego przychodzą re
formy w uzbrojeniu wojska lądowego, które 
także kosztować będą dużo pieniędzy — nie na- 
próżno wynaleziono balony ze sterem.

Narodowo-liberalny pos. P a a s c h e dał nie
dawno wyborcom swoim przedsmak tego co ich 
czeka. W mowie, którą wygłosił ®a zebraniu 
w Kreuznacb, obliczył, że na razie potrzeba 
130 miljonów nowych podatków. 
Informacja ta będzie zapewne dość ścisła, bo na- 
rodowo-liberalny pan profesor ekonomji utrzymuje 
bliskie stosunki z kołami rządowymi. Zresztą 
mener pseudo-liberalnych rządowców wygłosił 
oświadczenie to bez zachłyśnięcia, narodowi-libe-

Odczyt p. Jerzego Hulewicza.
Na temat: „Nieco z socjologji sztuki w zastosowaniu 

do naszych, potrzeb“.
Prelegient młody. Pali się do sztoki, do 

kultury. Sam maluje. Pragnie społeczeństwo, 
kulturalnie zaniedbane, pchnąć na nowe tory, na 
wyższe szczeble. Zwraca mu uwagę, że powinno 
przedewszystkim rozpocząć od estetycznego ukształ 
towania swego otoczenia. Nie dziw więc, że sympa
tie recenzenta po stronie prelegienta, że recenzent 
prsgnąłby mu życzliwości okazać jak najwięcej. 
Ale krytyk ma swoje obowiązki, musi pierwiastki 
podmiotowe podporządkować względom przedmio
towym. Ten obowiązek nakazuje nam stwierdzić, 
ze odczyt p. Jerzego Hulewicza, o ile bardzo mile 
nas dotknął swą szlachetBą tendencją i myślą 
przewodnią, o tyle mniej zadowolił nas ujęciem
1 przeprowadzeniem.

Uwzględniamy świadomie popularny charakter 
odczytu, który nie mógł oczywiście analizą głębiej 
wniknąć w socjologiczne podstawy i pierwiastki 
sztuki. Ale mimo to można było wywody bar
dziej usystematyzować. Pan Hulewicz popełnił 
h bardzo zrozumiały, błąd, w który popada 
każdy młody autor. Chciał mówić o wszystkim, 
co porusza jego żywy umysł i szlachetne serce, 
ohęiał powiedzieć możliwie wiele. To przedsię
wzięcie ryzykowne. Bo w takich warunkach robi

się ustawiczne dygresje, zamiast celowo i planowo 
wieść tok swojej myśli.

Szkicowe traktowanie tematu było rzeczą 
nieuniknioną se względu na rozległość tematu 
a szczupłe z natury rzeczy rozmiary odczytu Ale 
dyspozycja mogła być ścisła. Wystawialiśmy ją 
sobie mniejwięcej tak: Religja i metafizyka — 
dwie formy tęsknoty za odwieczną prawdą; sztuka 
jako tęsknota za pięknem; sztuka a człowiek, 
sztuka a społeczeństwo, sztuka a ludzkość; sztuka 
czysta a sztuka stosowana czyli przemysł artysty
czny; sztuka polska a polskie społeczeństwo; 
sztuka stosowana w Polsce; stan kultury w za
borze pruskim; co może przyczynić się do ożycia 
sztuki u nas? jakie w dobie bieżącej zadania speł
nić u nas winna sztuka stosowana?

Na tle jasnej dyspozycji byłyby się więcej 
uwydatniły niejedne ładne myśli p. Hulewicza 
i byłyby bardziej zapłodniły umysł słachaczów, 
co było pięknym celem p. Hulewicza.

Pan Hulewicz udzielił społeczeństwu kilku 
praktycznych wskazówek. Z tych najbardziej 
przypadł nam do gusta projekt utworzenia dla 
naszego Salonu Sztuki jury, któraby osądzała, 
co warto a czego nie warto wystawiać.

Dalej p.Hulewicz życzyłby sobie, żeby Zwią
zek Towarzystw Przemysłowych i na
sze Towarzystwo Przyjaciół Sztuk 
Pięknych podały sobie ręce celem wspólnego

pracowania nad podźwignięciem sztuki stosowanej. 
Ze zapisywanie się szerszych kół przemysłowo- 
rzemieślniczych na członków Tow. Przyj. Sztuk 
Pięknych i pierwszym i ostatniemu wyszłoby na 
korzyść, to prawda, choć narazie posiadająca zna
czenie pobożnego życzenia. Ale trudno nam dzi
siaj marzyć o wystawach sztuki stosowanej, kiedy 
nie mamy co wystawiać. Na 1000 naszych 
przemysłowców i rzemieślników 999 produkuje nie 
przedmioty zbytku, lecz skromne artykuły codzien
nego praktycznego użytku, leżące zupełnie poza 
granicami sztuki stosowanej.

Postępy zaś garści wytwórców, przekraczają
cych te granice, zależne są od inicjatywy i zapo
biegliwości prywatnej; nie wpłyną na nie narazie 
zbiorowe wystawy sztuki stosowanej; oddziałać 
może jedynie popyt na prawdziwe dzieła sztuki 
stosowanej ze strony kulturalnych i zamożnych 
jednostek, płynących z prądem kulturalnym za 
granicą, a szczególnie za kordonem. Zbiorowa 
akcja ma rację bytu w takim jedynie przypadku, 
jaki stanowią wystawy robót kobiecych, ale te 
artystyczne roboty kobiece nie mają znowu sty
czności z przemysłem czy rzemiosłem zawodowym, 
które kontentować muszą się dotychczasowymi 
wystawami przemysłowymi.

Ostatecznie zaproponał p. Hulewicz, by spo
łeczeństwo zbudowało Towarzystwu Przyj. Sztuk 
Pięknych — „p ał ac s z tuk i“ Sądzimy, że

antor w przenośni tylko użył tego terminu, że 
miał skromniejszy plan na myśli.

Będziemy zadowoleni, jeżeli nowy gmach 
Muzeum im. Mielźyńskich odpowie nowo
czesnym wymaganiom estetycznym.

Niechby w tym Muzeum znalazły się sto
sowne pokoje względnie jeden większy salon na 
odrębną wystawę dzieł współczesnych twórców pod 
kierownictwem Towarzystwa Przyjaciół Sztuk Pię
knych! To byłoby najprawidłowsze rozwiązanie 
kwestji.

A jeżeli propozycja ta z tych czy owych, 
nieznanych nam przyczyn niemożliwa, będzie 
znacznym postępem, skoro spełni się wieść, 
że jeden z architektów naszych przy przebudowie 
wielkiego domu przy placu Wilhelmowskim uwzglę
dni potrzeby Towarzystwa Przyj. Sztuk Pięknych 
i urządzi stosowny salon oszklony.

Niezależnie od tych zastrzeżeń, wdzięczność 
należy się panu Hulewiczowi, że zwrócił uwagę 
na najsłabszą, na kulturalną stronę naszego życia 
narodowego, że za cel wziął sobie obudzenie 
w społeczeństwie smaku i gustu estetycznego 
oraz zainteresowania się naszym Salonem Sztuki.

M, S.—a.



Listy warszawskie.
Warszawa, 14. listopada.

(Straszny dokument Frakcji Rewolucyjnej Polskiej 
Partji Socjalistycznej w Łodzi. — Moralny akt oska

rżenia. — Napad w pobliżu Łodzi.)
Straszny w swej wymowie dokument 

ogłosiła w tych dniach tak zwana Frakcja 
Rewolucyjna Polskiej Partji Socja
listycznej w Łodzi. Jest to odezwa komi
tetu centralnego o całkowitym rozwiązania wszyst
kich organizacji partji w tym mieście. Powody 
tego rozpaczliwego czynu były istotnie przeraża- I 
jące. Posłuchajmy tej charakterystyki, jaką wła- I 
dze naczelne »partj« przypieczętowały działalność 
własnej organizacji:

»Zatrważające objawy zdeprawowania ruchu | 
przybierały coraz straszniejsze formy... Popeł
niano nadużycia moralne i pieniężne, dochodzące 
do tysięcy rnbli. Połowa pieniędzy, zbieranych 
na cele partyjne, ginęła. Nadużywano broni do 
celów osobistych. Uprawiano w formach jawnych 
i ukrytych teror ekonomiczny.. Doszło do tego, 
że organizacja łódzka utrzymywała stosunek z 
bandytami i wprost moralnie popierała ich... 
Wielu wybitnych byłych towarzyszy przeszło do 
organizacji bandyckich. Nastąpiło także straszne 
moralne obniżenie całej organizacji łódzkiej, że 
odróżnić w organizacji bandytę od niebandyty nie 
było sposobu. Wreszcie doszło do tego, że kilku
nastu byłych towarzyszów, członków okręgowego 
i dzielnicowych komitetów, korzystając z podstę
pem zdobytej broni partyjnej i mieszkania par
tyjnego, urządziło przed dwoma tygodniami napad 
bandycki na kasjera kolejowego i zrabowało 22 
tysiące rubli. Wobec tego, że organizacja łódzka, 
mimo 5000 członków i 1500 rubli miesięcznie 
dochodu, nie odpowiadała najprostszym wymaga
niom moralnym, pielęgnowała lub tolerowała poglądy 
i czyny jaknajbardziej nam wrogie, a często 
nizkie, postanawiamy całą łódzką organizację z 
dniem dzisiejszym rozwiązać. Wszystkie nasze 
komitety: okręgowy, dzielnicowe, podmiejskie i 
fabryczne, wszystkie koła organizacyjne i całą 
milicję z dniem dzisiejszym rozwiązujemy«.

Niepodobna byłoby chyba w sposób bardziej 
dobitny sformułować aktu oskarżenia 
przeciwko całej Polskiej Partji So
cjalistycznej za cały czas jej ożywionej »re
wolucyjnej« działalności.

Jak teraz stwierdzają ci sami prawdopodobnie 
panowie, którzy pisywali w swoim czasie takie 
poetyczne »sny o szpadzie« lub wierszyki o lasach 
»co odsłaniały odwrót z pod Rogowa«, — cała 
organizacja rewolucyjna łódzka była właściwie 
głównym ogniskiem, gniazdem i pepinjerą rnchu 
wprost bandyckiego. Ona to nauczyła gotową na 
wszystko część młodzieży robotniczej sprawnego 
działania zbiorowego, ona dała jej broń w rękę, 
ona zdeprawowała jej myśli i uczucia i pchnęła 
ją ostatecznie na drogę występku.

Boć przecież zgodzą się chyba na to szanowni 
twórcy i kierownicy ruchu socjalistycznego u nas, 
że bez ich w najwyższym stopniu błędnej i szko
dliwej roboty niepodobna byłoby sobie nawet wy
obrazić w kraju naszym możliwość zorganizowania 
się pięciu tysięcy ludzi w »instytucję«, zajmującą 
się w gruncie rzeczy jedynie zbiorowym bandy
tyzmem. Było ich nawet więcej. Jak głosi cy
towana odezwa, »zorganizowanych towarzyszów« po
siadała partja w Łodzi aż 12 tysięcy. Komitet 
partji, widząc, na jakie drogi weszła cała organi
zacja, nsiłewał z początku oczyścić ją z żywiołów 
niepewnych: wyrzucono zatym z partji siedem 
tysięcy ludzi! Pozostało jeszcze pięć tysięcy, 
sama elita! I temu to »wyborowi« wydaje teraz 
własny komitet takie świadectwo!

Niewątpliwie, stało się dobrze, iż dokument 
ten został ogłoszony. Przynajmniej bandyci na
zywać się będą odtąd poprcstu bandytami, a nie 
działaczami socjalistycznymi. Ciekawa jednak 
rzecz, jak ci panowie, którzy stali lab stoją jeszcze 
na czele ruchu socjalistycznego, zachowywać się 
odtąd będą w stosunku do społeczeństwa, w któ
rego łonie zorganizowali i uzbroili pięć czy dwa 
naście tysięcy bandytów...

Znając ich psychikę i metody postępowania, 
przypuszczać niestety dziś już możemy, źe będą 
usiłowali prowadzić dalej swą szkodliwą robotę, 
już jednak nie przy pomocy ruchów masowych, a 
tylko w szczuplejszych i bardziej zaufanych kół
kach. Czy jednak w razie ponownego ogarnięcia 
przez pożar zamieszek całego państwa te szczupłe 
kółka nie stałyby się znowu zawiązkiem organi
zacji szerokich i tak samo bezwzględnie dla kraju 
szkodliwych, — w tym względzie wolno żywić 
poważne obawy. Trzeba też, aby społeczeństwo 
wiedziało o tym i z góry mogło ocenić doniosłość 
skutków podobnej roboty.

Jednocześnie prawie z powyższą odezwą za- 
I mieszczają dzienniki opis napadu bandyckiego, 

dokonanego w pobliżu Łodzi na furgon z 
pieniędzmi fabrycznymi przez kilkunastu uzbrojo
nych... robotników. W furgonie było przeszło 20 
tysięcy rnbli. Ale tym razem »eksproprjacja« się 
nie udała. Część bandytów została przyłapana.

Nieprędko jeszcie zapewne ucichną odgłosy 
walecznych czynów, dokonywanych przez ową dru
żynę »pięciu tysięcy«...

W. Mazur.

beralowie będą rząd w każdym razie popierać.
Ale pomoc ta nie wystarczy, rząd musi także 
lewicę liberalną pozyskać, aby mieć wię
kszość za scbą.

I oto kłopot największy, jak wynaleźć nowe 
źródła dochodu, któreby wszystkie części nowej 
większości akceptować mogły. Napróżno łamią 
sobie w Berlinie głowę nad tym problemem, na
próżno powołano wszystkich ministrów finansów 
państw związkowych do stolicy niemieckiej i tam 
z natężeniem pracowano nad wynalezieniem po
datków, któreby wszystkich zadowoliły — dotych
czas nic nie wymyślono. Głuche pogłoski tylko 
głoszą, że rząd nosi się z zamiarem zaprowadze
nia monopolu spirytusowego i po
datku banderolowego od cygar. Wia
domość tę podał pierwszy BerL Tagebl.; 
z początku zaprzeczano jej bardzo stanowczo, po 
tym dano do poznania, że koła miarodawcze w 
istocie z tą myślą się noszą.

A więc nowe pośrednie podatki obciążające 
w dotkliwy sposób artykuły, które w życia co
dziennym tak wielką odgrywają rolę. I byłby to 
bardzo piękny plan, ale na nieszczęście wolno- 
myślni nic o tym wiedzieć nie chcą. Wystę
powali zawsze przeciw obciążania ludności poda
tkami pośrednimi i nie mogą teraz pod grozą 
utracenia wszelkiej popularności oświadczać się za 
projektem wprowadzającym nowe i tak uciążliwe 
ciężary podatkowe.

To też nieśmiałe propozycje rząda dotyczące 
owego monopolu spirytusowego i banderoli na cy
gara spotkały się ze stanowczym protestem 
lewicy liberalnej. Organ uległej zresztą rządowi 
wolnomyśinej partji ludowej Freis. Z tg. od 
chwili pojawienia się pogłosek o nowych podatkach 
na przemian to oburza się na rząd, że śmie w 
ten sposób ignorować niezłomne zasady wolno 
myślnych, to znowu lamentuje płaczliwie, że o 
sprawę podatków może się rozbić blok i że cen
trum znowu będzie tryumfować.

Także na zjeździe wszystkich partji wolno- 
myślno-postępowych w Frankfurcie n. M. za
protestowano bezwzględnie przeciw projektom fi
nansowym rządu. Pos. Müller z Meiningen 
oświadczył, że jeżeli rząd po niepowodzeniach osta
tniej reformy finansowej uprze się przy polityce 
wprost przeciwnej zasadom liberalnym, to partje 
wolnomyślne za taką niemądrą politykę odpo
wiedzialności nie wezmą i pozostawią p. Stengla 
swemu losowi. A poseł W i e m e r niemniej do
bitnie powiedział: .Mówią znowu o nowych po
datkach pośrednich, mianowicie zapowiadają nowy 
podatek banderolo wy na cygara. Otóż w takiej po
lityce nie weźmiemy udziału. Jeżeli insynuują I 
nam uchwalanie podatków wprost przeciwnych 
naszym zapatrywaniom, to mamy na to tylko je
dną odpowiedź: Zwrot na lewo! Pójdziemy 
naszą własną drogą*.

Obydwie te wyraźne pogróżki pod adresem 
rządn powitało 6 tysięcy zebranych liberałów bu
rzą oklasków. Tak, na każdym inuym punkcie mo
żna ustępować, w sprawie reformy wyborczej w 
Prusiech lub w sprawie nowych ustaw antypol
skich chowają wolnomyślni starannie swoje odwa- j 
źne zasady postępowe, ale tn gdzie chodzi o kie
szeń wyborców liberalnych i gdzie obawiać się 
muszą utraty tak pożądanej popularności, tu dzielni 
bohaterzy wolnomyślni ustępstw nie znają. Wpra
wdzie i oni nie ignorują nowych potrzeb i oni 
chcą być „narodowymi“ i uchwalać pieniądze na 
wojsko i marynarkę, ale źądsją zaprowadzenia 
bezpośrednich podatków w rzeszy sto
sownie do swego programu politycznego. A o tym 
znowu poszczególne rządy związkowe nic nie 
chcą słyszeć, jeszcze na ostatniej konferencji mi
nistrów finansów w Berlinie odrzucono stanowczo 
ten projekt jako zagrażający samodzielności państw 
związkowych.

Tak więc rząd znajduje się w niezmiernie i 
trudnym położeniu, niebezpieczeństwo zagrażające 
jego większości staje się coraz groźniejsze. Na
wet wolnokonserwatywna Post obawia się o 
rozbicie bloku i radzi rządowi nie wnosić pro
jektów finansowych, któreby wolnomyślnych zra
ziły, i nie napinać zbytnio łuku, żeby przeciwni
kom „narodowej większości“ nie dać sposobności 
do rozbicia bloku. Post proponuje, aby podwyż
szono datki matrykularne państw związko
wych i w ten sposób na razie przynajmniej wy
dobyto potrzebne pieniądze.

Tę propozycję przyjęła prasa wolnomyślna 
jako wspaniałe rozwiązanie kwestji nadzwyczaj 
przychylnie i również wskazuje rządowi tę drogę 
wyjścia. Czy rząd pójdzie za tymi radami? 
Trudności i tu są bardzo wielkie, państwa związ
kowe bowiem, szczególnie mniejsze, są tak obcią
żone datkami matrykularnymi, że niewątpliwie 
planowi temu największy stawią opór.

Na razie w Berlinie zupełnie ucichło o kwe
stji podatkowej, w ukryciu atoli z podwójną go- 
rączkowością pracują tam nad rozwiązaniem tego 
najważniejszego dla każdego państwa problemu. 
Dla ks. Bülowa i barona Stengla nastały ciężkie 
dni. Już mówią o dymisji ostatniego, a kto wie, 
czy niezadługo nie będą mówić o dymisji samego 
kanclerza.

rach. Organa tychże ziemian zapewniają, że w 
takich lab podobnych warunkach rząd nie zyska 
w parlamencie większości dla monopolu spirytuso
wego. Radzą też urzędowi skarbu Rzeszy nie
mieckiej, żeby zanim projekt ułoży, wprzódy po 
rozumiał się z przedstawicielami tak fabryk spi
rytusowych, jak i ziemiaństwa.

Zdaje się, źe niemieecy ziemianie i przy tym 
projekcie rządowym dopilnują swego interesu 
i swych korzyści. Będą to ciężkie targi, bo rząd 
potrzebuje pieniędzy i do ustępstw na korzyść 
rolnictwa nie będzie bardzo skłonny.

Wrocław, 15. listopada. Wczoraj odbyło 
się tutaj wielkie zebranie Związku niemiec
kich interesentów w przemyśle i 
handlu spirytusówym, na które zjechali 
się liczni członkowie ze Śląska i z Poznań
skiego. Po przemowach posłów Dorrmanna, 
Gotheina i Schnltza, przyjęto rezolucję prote
stującą stanowczo przeciw zaprowadzeniu mo
nopolu spirytusowego. Zebranie proponowało 
w mieisoe monopolu przeprowadzenie racjonalnej 
reformy całego prawodawstwa w dziedzinie po
datków na spirytus i zażądało specjalnie zniesie
nia reinuneiacji kontyngensowej.

Z zaboru rosyjskiego.

Ogólne zebranie Stronnictwa Polityki Realnej.
Warszawa, 14. listopada. Onegdaj od

było się zwykłe półroczne zebranie członków Za
rządu Stronnictwa Polityki Realnej. W zebraniu 
uczestniczyło około 120 osób z Warszawy i z 
różnych stron kraju. W nieobecności p. Józefa 
Ostrowskiego, który jeszcze niezupełnie powrócił 
do zdrowia, zebrania przewodniczył i otworzył je 
pięknym przemówieniem wiceprezes zarządu stron
nictwa poseł do Rady Państwa p. Eustachy Do
bie c k i.

Pierwszy referat wygłosił p. A. Donimir- 
ski, zdając, w uzupełnieniu komunikatu zarządu 
stronnictwa, sprawę z przyczyn niedojścia do 
skutku koncentracji przy wyborach.

W związkn z tym przedmiotem p. Ludwik 
Straszewicz mówił o Kole Polskim 
w trzeciej Damie i o stosunku do niego, co spo
wodowało obszerniejszą dyskusję o położeniu poli
tycznym.

P. Henryk Dembiński mówił następnie o 
rozszerzenia działalności Stronnictwa, zarówno 
przez organizację, jako i przez gorący udział 
członków stronnictwa w inicjowania i prowadzenia 
pracy społecznej.

Ponieważ ze wszystkich stron zapowiadają, 
iż kwestja samorządu będzie jedną z pierw
szych, jakie wejdą na porządek dzienny trzeciej 
Dumy, przeto tema przedmiotowi był poświęcony 
ostatni referat p. Grendyszyńskiego. Za
równo referent, jako i mówcy z zebrania akcento
wali oczywiście potrzebę jaknajrychlejszego wpro
wadzenia samorządu w Królestwie Polskim, wska
zując na poszczególne braki, skutkiem opóźniania 
tak pilnej reformy.

Koło Polskie w Bumie.
Warszawa, 15. listopada, Jak się do

wiaduje Gazeta Polska reprezentacja Królestwa w 
Izbie Państwowej rozpocznie swe czynności parla
mentarne od poniedziałku dnia 18. bm.

Pierwsze posiedzenie Koła Polskiego w Pe
tersburgu odbędzie się w niedzielę dnia 17. bm., 
i na ten tsź dzień wszyscy nasi posłowie mają 
stawić się do Petersburga.

W otwarciu tedy Izby i w wyborach prezy- 
djum posłowie nasi udziału nie wezmą i staną w 
Izbie dopiero w dniu rozpoczęcia właściwych jej 
obrad.

Sprawa samorządu w Królestwie.
W sprawie samorządu w Królestwie Polskim 

donosi Towariszcz:
Byli członkowie narady przy ministerstwie 

spraw wewnętrznych, która w listopadzie 1906. r. 
obradowała nad sprawą wprowadzenia samorządu 
ziemskiego w gubenjach Królestwa Polskiego, pp. 
Ostrowski, Potocki i iu. rozpoczęli w tych dniach 
w ministerstwie starania o możliwie najszybsze 
rozpatrzenie odpowiedniego projektu prawa, ponie
waż polscy posłowie do Dumy i członkowie Rady 
państwa zamierzają poruszyć przedewszytfeim tę 
sprawę w Dumie i Radzie państwa.

Ministerstwo spraw wewnętrznych uczyniło 
zadość tyin staraniom i w połowie listopada zwo
łana zostaja przy miaisterjn® powtórna narada w 
tej sprawie, z udziałem gienerał-gubernatora war
szawskiego Skalona.

Krótkie wiadomości.
— Wyjazd posłów. Część posłów pol

skich do Dumy wyjechała wczoraj, część zaś wy
jeżdża dzisiaj do Petersburga.

—-Uwięzienie redakcji. Żydowskie 
pismo Heed donosi: Onegdaj policja dokonała re 
wizji w redakcji codziennego pisma żargonowego 
p. t. Hcfaung w Wilnie. Rewizja trwała sześć 

i godzin bsz przerwy. Po zabraniu wszystkich pa
pierów redakcyjnych, uwięziony ośm osób, a wśród 

I nich czterech członków redakcji, a misnowici: p.
A. Litwaka, panią Frumkiń (Ester) p. Tin mina 

I i innych. Wczoraj nie wyszedł Hcfaung.
— Ucieczka więźniów. Z więzienia 

j w Brześciu ociekło 6 więźniów przepiłowawszy 
kraty. Zabito dozorcę.

Monopol spirytusowy.
Wiadomości, jakiś się z biur ministerialnych 

przedostają do prasy, są urywkowe i niedokładne. 
Pracuje tu ta sama metoda, która, jak przy pro
jekcie wywłaszczenia, z umysłu pewne wieści pu
szcza w obieg, aby wymiarkować, co powiedzą na 
to interesowane koła.

Pisano w tych dn ach, że monopol rządowy 
zapewni gorzelniom 35 marek za 100 li
trów jako najniźsą cenę.

Z niemieckich kół ziemiańskich odzywają się 
głosy, że przy takim unormowaniu najniższej ceny. 
35 mk. za 100 litrów, nie opłacałyby się ani go
rzelnie, ani sadzenie kartofli na większych obsza

Położenie w Rosji.
Prezydjum trzeciej Bumy. 

Petersburg, 14. listopada. (TBW.) Mar
szałkiem trzeciej Dumy obrany został paźlzierni- 
kowiec Mikołaj Aleksiejewicz Chomjakow 371

głosami przeciwko 9. Hr. Bobrióski otrzymał 2 
głosy, a marszałek drugiej Dumy, Gołowin 1 głos.

Po ogłoszenia rezultatu głosowania, który 
przyjęto żywymi oklaskami, opuścił Gołubiew 
fotel marszałkowski, ustępując go Chomjakowowi. 
Podczas pojawienia się nowego marszałka na try
bunie rozległy się brawa i oklaski ze wszystkich 
stron. Chomjakow podziękował ukłonem i wygłosił 
krótką mowę, w której zaznaczył, że jakkolwiek 
nie posiada dostatecznych wiadomości i doświad
czenia do sprawowania tak wysokiego urzędu, nie 
może jednak zrezygnować z wielkiego zaszczytu, 
jaki go spotkał. Zajmuje fotel marszałka z wiarą 
w jasną przyszłość wielkiej, jednolitej i niepo
dzielnej Rosji (Barzliwe oklaski.),Wyraża zaufa
nie do posłów i do Dumy, że spełnią wolę cesarza, 
zapomną o waśniach stronniczych i przyczynią się 
w drodze ustawodawstwa do przywrócenia pokoju 
w Rosji. Marszałek kończy słowami: Niechaj was 
Bóg wspomaga ! (Burzliwe oklaski.)

Następnie oświadcza marszałek, że według 
ustawy posiedzenia Dumy nie mogą się odbywać 
przed przedstawieniem marszałka carowi i zamyka 
posiedzenie. Terminu przyszłego posiedzenia jeszcze 
nie ogłoszono.

Równocześnie z Dumą otworzono także Rad ę 
państwa. Przed zagajeniem posiedzenia odprawił 
metropolita Antonjusz nabożeństwo, poczym mar
szałek Akimow wygłosił mowę, proponując 
wzniesienie okrzyku na cześć cara, który z całego 
serca stara się o ulepszenie porządku państwowego 
w cesarstwie rosyjskim i o przywrócenie ładu w 
kraju. Słowa marszałka przyjęto głośnym hurra 
na cześć cara Mikołaja.

Legalizacja Stronnictwa Wolności Luda.
Petersbnrg, 15. listopada. Ruskoje 

Słowo pisze, że stosunki rządu względem kade
tów zaczyna się zmieniać zasadniczo.

Rezolucje zjazdu kadeckiego w Helsingforsie 
wywarły w Petersburgu silne wrażenie w kołach 
kierujących.

W rezolucji tej upatrują na ogół ostateczne 
zerwanie kadetów z rewolucją i zwrot na drogę 
„pracy“.

Z tego powoda uznano, źe sprawa ulegalizo- 
wania Stronnictwa Konstytucyjno-Denaokratycznego 
może być teraz rozstrzygnięta zupełnie pomyślnie. 
Stołypin z największą życzliwością zachowuje się 
względem '„ewolucji partji kadeckiej na prawo“ i 
bardzo chętnie przyjmuje plan taktyki, opracowany 
przez komitet centralny tej partji.

Wiadomości polityczne.
Cesarz Wilhelm w Anglji.

Londyn, 14. listopada. (TBW.) Także bur
mistrzowie Marylehonu i Holbornu wręczyli cesa
rzowi Wilhelmowi adresy pamiątkowe. Podczas 
uczty w Guildhallu panował wielki zapał. Za 
każdym razem, gdy lordmajor wymieniał cesarza, 
rozlegały się oklaski, a po ukończeniu mowy 
wznoszono tak głośne okrzyki, źe cesarz nie mógł 
rozpocząć swojej odpowiedzi. Podczas mowy ce
sarza, wygłoszonej po angielska, początkowo na 
sali panowała cisza. Dopiero gdy mówił o po- 
ioju, nastąpiła burza oklasków.

Około godziny 4. po południu powróciła 
para cesarska do Windsoru. Cesarzowa udała się 
w czwartek przed południem do Londynu, gdzie 
zwiedziła rozmaite niemieckie zakłady dobroczynne. 
W sobotę wyjeżdża cesarzowa do Portsmouth, 
a stamtąd przez Holandję powróci do Niemiec.

Biuro Reutera zasięgnęło oficjalnych infor
macji o znaczenia podróży cesarza niemieckiego 
do Anglji i donosi, co następuje: Urząd zagra
niczny jest przekonany, że serdeczne przyjęcie 
pary cesarskiej w Londynie przyczyni się istotnie 
do dalszego polepszenia stosunków pomiędzy 
Niemcami a Anglją. Zapatrywania rządu angiel
skiego odpowiadają najzupełniej wywodom prezesa 
ministrów Campell Baunermana, złożonych 9. bm. 
na bankiecie w Guildhallu. (Mowę tę podaliśmy 
swego czasu w streszczeniu. — Red.).

Z okazji uczty wydanej na cześć cesarskiej 
pary niemieckiej w Guildhallu zamienili nadbur- 
mistrze Londynu i Berlina serdeczne telegramy. 
Prezes ministrów angielskich Campbell Bannerman 
i minister Crewe wypowiedzieli podczas bankietów 
wydanych z okazji uroczystości cesarskich dłuższe 
mowy, w których głosili przyjaźń angielsko-nie
miecką

Po uroczystościach w Guildhallu udał się 
cesarz w towarzystwie króla i kilku książąt an
gielskich automobilem na polowanie w parku 
windsorskim, a powróciwszy stamtąd załatwiał 
sprawy państwowe. Prasa londyńska wszelkich 
odcieni, nawet te dzienniki, które dotychczas od
znaczały się wprost wrogim dla Niemiec usposo
bieniem, zamieszczają w dalszym ciągu długie ar
tykuły, poświęcone przyjaźni angielsko niemieckiej. 
Rada hrabstwa postanowiła wręczyć cesarzowi 
w sobotę w ambasadzie niemieckiej adres pa- 
miątkowy.

Robotnicy pozbawieni pracy usiłowali urzą
dzić demonstrację przeciw festynom na cześć ba
wiącego w Londynie cesarza niemieckiego. Po* 
licja jednak udaremniła je.

Choroba Campbell Baunermana.
Bristol, 14. listopada. (TBW.) Biuletyn 

o stanie zdrowia angielskiego prezesa ministrów 
Campbell- Bannermana brzmi: Sir Henry Camp- 
bell-Bannerman był skutkiem obowiązków repre
zentacyjnych dnia wczorajszego całkiem wyczer
pany i cierpiał na bezsenność. Z powoda tego 
polecono mu dzisiaj nie opuszczać łóżka. Życiu 
prezesa ministrów nie zagraża jednak żadne nie
bezpieczeństwo. Lekarze spodziewają się, 
siaj będzie mógł powrócić do Londynu. Zap

\



miedziane na jutro poziedzenie rady ministrów 
odroczono. W mieście krążą pogłoski, że przy
czyną zemdlenia prezesa ministrów jest choroba 
sercowa.

Prasa o uroczystościach londyńskich.
Londyn, 14. listopada. Po pierwszym za

pale i uniesieniu radosnym z okazji przybycia 
cesarskiej pary niemieckiej, w prasie angielskiej 
następuje właściwa narodowi angielskiemu chłodna 
rozwaga. Refleksje polityczne ustępują miejsca 
wybujałemu zachwytowi

I tak pisze wpływowy Times, że wszyst
ko, e o w ostatnim ozasie mąciło po
kój europejski, pochodziło z Nie
miec. Jedynym warunkiem pozyskania przyja
źni angielskiej jest zgoda z Francją. Times ode
tchnął z pewną algą z powodu oświadczenia nie
mieckiego sekretarza stanu Schfina, ża niemcy nie 
żądają specjalnego traktatu z Anglją, i k'ńczy 
swój artykuł następującym zwrotem: Jeżeli niemcy 
nie pragną niczego i nie zamierzają wkraczać w 
obecny stosunek sojuszów międzynarodowych i w 
terytorjalny podział świata, to oczywiście nie 
istnieją powody mogące rozłączyć oba wielkie 
państwa.

Powyższy niedwuznaczny artykuł pisma lon
dyńskiego jest tym znamienniejszym, że ukazał 
się jeszcze podczas bytności cesarza na dworze 
angielskim.

Paryż, 14. listopada. Prasa francuska oce
nia podróż cesarza niemieckiego do Anglji z wiel
kim spokojem. Nie odznaczające się przychylno
ścią dla Niemiec Echo de Paris przyznaje, że 
mowa cesarska w Guildhallu wywarła w Anglji 
wielkie wrażenie i słowa cesarza uważać należy 
ja pierwszy krok Niemiec ku polityce . poje
dnawczej.

Petit Parisien zapytrje się, czy cesarz, 
kładąc nacisk na swoje zamiłowanie do pokoju, 
zamierzał puścić w niepamięć „pewne kroki“ 
swoich dyplomatów, lub czy słowa jego zawierały 
dla nich naganę. Dziennik zaznacza dalej, że 
Francja nigdy nie życzyła sobie trwałych niepo
rozumień pomiędzy Berlinem a Londynem i ni
gdy za przykładem teoretyków wszechniemieckich 
nie wierzyła w wojnę pomiędzy Niemcami a 
Anglją.

G a u 1 o i s w pewnym rozdrażnieniu upatruje 
w zjeździe londyńskim zakulisowe machinacje w 
polityce marokańskiej i pisze: Teraz wiemy, o co 
chodzi. Cesarz wzywa króla angielskiego do 
wspólnego podziału świata. Dla nas 
oczywiście pozostaną okruchy w postaci szczątek 
państwa marokańskiego.

Wiedeń, 14. listopada. (TBW.) Prasa tu- 
•ijsza wobec zjazdu londyńskiego zajmuje stano
wisko życzliwe. N. Fr. Presse pochwala za
niechanie prądu szowinistycznego w obu państwach 
• wyraża radość z powodu uzdrowienia życia po
etycznego w Niemczech i Anglji. — Fremden- 
blatt podnosi, że przez zbliżenie się Niemiec do 
Anglji cały świat odetchnie, gdyż polityka obu 
tych państw dla wszystkich innych narodów była 
przedmiotem ciągłej obawy.

i ograniczają w wysokim stopniu prace parla
mentu.

Wydział regulaminowy parlamentu stawił 
wniosek, aby czterech z posłów kroackich, którzy 
pięściami odgrażali się marszałkowi, przeprosiło 
go uroczyście. Obwinieni oświadczyli, że nie wy
grażali się, tylko żywo giestykulowali, a upomnień 
marszałka nie dosłyszeli wśród ogólnej wrzawy.

Brak rygoru w armji francuskiej.
Paryż, 14. listopada. (TBW.) Z Tonkinu 

donoszą, że w części tamtejszej załogi francuskiej 
panuje rozprzężenie. Mianowicie wśród piechoty 
kolonjalnej zauważyć można coraz większy brak 
subordynacji. Żołnierze w koszarach podczas nie
obecności oficerów wywieszają codziennie czerwone 
sztandary, rzekomo z powodu niewypłacenia jakichś 
dodatków do żołdu. O szczegółach tych douosi 
francuskie pismo Avenir da Tonkin.

W Blatinie w Algierze dopuściło się 100 
spahisów ciężkich przestępstw, ponieważ pułkow
nik zabronił im pobytu w dzielnicy murzyńskiej. 
Żołnierze obrzucili wyzwiskami pułkownika, który 
wymawiał im brak rygoru. Pułkownik musiał 
się w końcu cofnąć ze względu na własne bez
pieczeństwo.

Maroko.
Tánger, 14. listopada. (TBW.) W macze

cie tutejszym odczytano wśród huku dział orędzie 
sułtana Abdnla Asiza następującej treści: Jak
kolwiek Udźda i Casablanca znajdują się jeszcze 
w rękach francuzów, rząd stara się o przywróce
nie porządku. Sułtan wysiał zbrojne oddziały 
w okolice Casablanki i Mogadoru, aby szczepy 
tamtejsze zniewolić do zaprzestania kroków wo
jennych. Niebawem w całym kraju zapanuje 
spokój. 1 J

Krótkie wiadomości.

musowe od 4 do 6 lat. 
konsulatów gieakich v 
macedońskiej.

Dnia 11. b. m. wpadło 150 bułgarów do 
kilka wsi greckich i spalili je doszczętnie. W je
dnej zabito 3 chłopów, reszta ociekła w dzikim 
popłochu.

— Manewry japońskie. Cesarz japoń 
ssi wyjechał w czwartek na wielkie manewry woj 
skow8, które rozpoczynają się 15. b. m i trwać 
będą 4 dni Ćwiczenia obejmują teren 35 mil 
angielskich długi, a 15 mil szeroki i są najwięk
szymi od czasu stworzenia regularnej armji 
japońskiej. Bierze w nich udział 6 dywizji Ar- 
mjami dowodzą sam cesarz i znany marszałek Oku.

— Bryan kandyduje. Wiljam Bryan, 
reprezentujący stronnictwo demokratyczne, oświad
czył oficjalnie, że postawi swoją kandydaturę na 
prezydenta Stanów Zjednoczonych Ameryki Pół 
nocnej.

Proces udowodnił udział 
podburzaniaoh ludności

Nasze sprawy.

Burdy w uniwersytecie.
Wiedeń, 14. listopada. (TBW.) N. Freie

Presse donosi,.że w Hradcu przyszło w czwar
tek do bijatyki pomiędzy akademikami niemie 
ckimi a włoskimi. Włosi nie pozwolili niemeom 
wejść do gmachu uniwersyteckiego i rzucili się 
na nich z kijami. Czterech niemców poważnie 
raniono. W końcu studenci niemieccy, którzy 
mieli przewagę lićzebną, rozpędzili swoich prze
ciwników.

Burzliwe posiedzenie parlamertu 
węgierskiego.

Budapeszt, 14. listopada. (TBW.) Par
lament węgierski był dzisiaj widownią burzliwych 
scen. Posłowi Budisawlewiczowi, kroatowi, ode
brano głos, ponieważ mimo kilkakrotnych napo- 
®ien marszałka nie trzymał się porządku obrad, 
«słowie kroaccy prosestowali namiętnie przeciw
ko temu i wygrażali się pięściami. Mi
mo energicznych wezwań marszałka wrzawa nie 

awala, tak że w końcu postępowanie kroatów 
postanowiono przedłożyć wydziałowi, przestrzega-
JWmti porządku obrad.
zaffn-'5i^rSZałefe Navay odroczył posiedzenie, a po 

g jemu rozpraw na nowo oświadczył, że zawsze 
«nie trzymać się będzie porządku dzień- 

towata1 reg!’3am*nu Izby, jakkolwiek obstrukcja, 
ffln ąca, od kilku tygodni, niezmiernie utrudnia 
nźv?nrz§dowanie- Mosiowie kroaccy bowiem nad- 

prawa przemawiania w języku ojczystym

Wydalenie dziennikarzy rosyj
skich. Z Berlina wydalono niedawno kilku ko
respondentów pism rosyjskich z rozkazu prezy
denta policji za rzekomy udział w zebraniu poli
cyjnie niezameidowanym. Wydaleni wysłali piś
mienny protest do niemieckiego towarzystwa 
Vcreia Bóilinor Presse. Jeden z wydalonych pan 
Nowikow, korespondent moskiewskiego Rusk, Słowa 
ogłasza dosłowne brzmienie protestu w Dz. Beri.

Kad a związkowa przyjęła na czwart
kowym posiedzeniu nowelę do ustawy marynar
skiej. Nowela Zniża czas służby okrętów llnjowych 
z 25 na 20 lat. Można się więc niebawem spo
dziewać nowych miljonów na budowę pancerników.

Kanclerz ks. Bulów naradzał się 
w środę z sekretarzem stanu dla spraw kolcnjal- 
nych, Demburgiem, który codopiero powrócił 
z niemieckiej Afryki wschodniej.

— Ambasador pruski w Watyka- 
n i e baron Rotenhan otrzymał równocześnie z dy
misją wielką wstęgę orderu czerwonego orla. Na
stępcą jego został dotychczasowy podsekretarz 
stanu dla spraw zagranicznych dr. Muhlberg, 
który otrzymał razem z nominacją brylanty or
deru czerwonego orła.

— Ugodaaustro-węgierska. W roz
prawach komisyjnych nad ugodą austro-węgierską 
wymywał prezes ministrów Beck, źa treść pro
jektu rzeczowo odpowiada zupełnie dawniejszemu 
sojuszowi z Węgrami. Beck wyraził przekonanie, 
ze dwa państwa z tak ściałą wiekową wspólnością 
nie mogą rozłączyć się bez wszystkiego.

— Amnestję wydał król włoski z okazji 
narodzin księżniczki Joanny. Amnestja obejmuje 
przestępstwa pojedynkowe, obrazę majestatu i kary 
za kradzieże nie przekraczające wartości 20 lirów.

— Szpiegostwo we Francji. W związ- 
ku z nowym szpiegostwem w armji aresztowano 
znowu w Toulcnie dwóch marynarzy, dwóch arty-
ierzystów i dwóch cywiiistów.

~ Przeciwko misjom. W hiszpańskiej 
Izbie deputowanych żądał jeden z posłów repu
blikańskich zniesienia zakładów misyjnych w 
Maroku, posiewsź dotychczas żaden arab nie na
wrócił się rzekomo na wiarę chrześcijańską. Mini
ster spraw wewnętrznych wystąpił przeciwko wnio
skowi.
w Spisek na księcia Czarnogóry. 
W Rjece aresztowano z polecenia rządu czarno
górskiego byłego prezesa ministrów czarnogórskich 
Radowicza, podejrzanego o udział w spisku na 
życie księcia Mikołaja.

— Wrzenie w Macedonji, Przed są- 
dem wojennym w Saionice skończył się proces o 
zdradę stanu w sprawie znanej bitwy powstańców 
pod Dowiozą, dnia 27. lipca r, b. Z 64 oska
rżonych greków skazano pięciu na roboty przy

— O Antosiu Kępińskim, który w tak 
tragiczny sposób skutkiem nadużycia prawa chło
sty zszedł z tego świata, dochodzą Gaz. Oatr. do
kładniejsze wieści:

Dziecko było w tym roku pierwszy raz u 
Komunii św. i przystąpiło także do Sakramentu 
bierzmowania. Liczył Antoś nie 11. lecz 13 lat. 
Przy obdukcji oświadczono ojcu, że oddawna był 
chorowity, czemu ojciec zaprzeczył, ho chłopak 
nigdy nie zapadał na zdrowiu i nigdy nieskarźył 
się na dolegliwości. Pasał przecież 18 sztuk by
dła i za sobą nosił zawsze dużą wiązkę drzewa, 
z którego wyrabiał zgrabnie różne rzeczy jak 
klatki, drabki, wóziki, karnsele, zbudował sobie 
nawet chałupkę, by się w nią w razie niepogody 
skryć. Chodził regularnie do szkoły i był chętny 
do pracy, czy to w domu, czy w szkole.

Po obiciu go przez nauczyciela kijem biedak 
oko miał krwią zaszłe, a komisja orzekła, żęto 
z powodu kaszlu(!!), ojciec powiada, że syn 
jego kaszlu nigdy nie miał.

— Echa strejku szkolnego. Na
podstawie paragrafu 110. toczył się w poniedzia- 
łek przed gnieźnieńską Izbą karną proces przeciw 
młynarzowi Józefowi Ciesiołce z Kamienia, 
mistrzowi krawieckiemu Józefowi Marmorowi- 
czowi z Skarbi i jego żonie. Oskarżeni podo
bno przyczynili się do rozszerzania strejku szkol
nego przez rozdawanie kartek strejkowych. Sąd 
uznał ich winnymi i skazał pierwszego na 20 mk. 
grzywny lub 4 dni więzienia, Marmorowicza na 
10 mk. lub 2 dni więzienia; żonę jego uwolnio
no, gdyż jej niczego dowieść nie było można. 
Koszta ponoszą oczywiście oskarżeni.

— Z Zydowa piszą do Lecha: Do 
8 obywateli, których regiencja skarży za obrazę, 

I zachodzącą podobno w piśmie o powodach zanie
chania strejku o czem donosiliśmy obszernie 
w jednym z ostatnich numerów, przybył ;w po
niedziałek żandarm i wypytywał się, ile 'każdy 
ma z nich dochodu, jak liczna rodzina do utrzy
mania i czy koszta, które wynikną z tego pro
cesu, zapłaci od razu czy też ratami.

Jest to coś tak ciekawego i nigdy jeszcze 
pewnie w żadnym państwie się nie działo, żeby 
basa sądowa przed terminem, i to jeszcze całe 
dwa tygodnie przedtym, tego rodzaju przeprowa
dzała dochodzenia.

Skąd się przypuszcza, że wogóle zapadnie 
wyrok skazujących owych obywateli z Żydowa ? 
Albo czy też może wyrok ma się zastosować do 
majątkowego położenia oskarżonych?

~ ?f^aż ,czy 9iełda strzelecka.
Kośuianska Gaz. Polskajdonoti, że regiencja uczy
niła zatwierdzenie ustaw giełdy strzeleckiej w 
Krzywiniu zależnym od wystąpienia strzelców 
z Sokoła i Straży. Burmistrz krzywiński odpo
wiedział, że Sokół w mieście taastejszvm nie 
istnieje. Tych obywateli, którzy równocześnie 
należeli do Straży i giełdy strzeleckiej, nakłoniono 
do wystąpienia ze Straży. Dnia 6. b. m. odebrał 
p. poseł dr. Alfred Chłapowski, starosta 
Straży na powiat kościański, oświadczenie piśmien
ne 18 obywateli krzywińskich z doniesieniem, że 
dia ważnej sprawy tymczasowo ze Straży 
występują. Pod oświadczeniem podpisani są na
stępujący obywatele:

Antoni Staniszewski, Wojciech Nędzewiez, 
Franciszek Fiałkowski, Stanisław Klupsch, Kie-

mens Stryczyński, Józef Ślusarek, Andrzej Błaże
jewski, Jan Staniszewski, Ignacy Bobkiewicz, 
Józef Górecki, Maciej Fiałkowski, Ludwik Masłow
ski, Mikołaj Stawinowski, Antoni Turkiewicz, 
Łakasz Zieliński, Rafał Szpet, Franciszek Piechel.

Organizacja patronatu Kółek rolni
czych zachodnlo-pruskich.

Patron: dr. Leon Jan ta-Połczyński, 
Wysoka (Wittstock-Frankenhagen). Zastępca pa
trona : Domaradzki, Przysiersk (Heinrichsdorf 
Bez. Danzig). Sekretarz i skarbnik patronatu: 
Kaźmierz Donimirski, Ramzy (KI. Ramsen 
p. PeBtlin)

Okręgi wicepatronackie (dotąd mia
nowane) ;

1- Okręg lubawski, (pow. lubawski) wicepa- 
tron Feliks Osowski, Kurzędnik (Sauernik Kr. 
Lóbau).

2. Okręg lidzbarski, (wschodnia część powiatu 
brodnickiego)wicepatron Ignacy Mieczkowski, 
Ciborz (p. Lautenburg).

3. Okręg brodnicki, (zachodnia część powiatu 
brodnickiego) wicepatron dr. Karwat, Wichuleo 
(p. Najmowo)

4. Okręg torańsko-wąbrzezki, wicepatron 
Adam Gzarliński, Zakrzewko (p. Ostaszewo 
Kr. Thorn)

5. Okręg grudziądzki, wicepatron Leon D z i a - 
łowski, Mgowo p. KI. Neudorf.

6. Okręg chełmiński, wicepatron dr. Witold 
Śląski, Wabcz (p. KI. Czyste).

7. Okręg sztumski, wicepatron Kaźmierz Do- 
nimirki, Ramzy (KI. Ramseu Kr. Stuhm).

8. Okręg świecki, wicepatron Domaradzki, 
Przysiersk (Heinrichsdorf Bezirk Danzig).

10. Okręg kośoierzyński, wicepatron ks. pro
boszcz Wróblewski, Niedamowo, (p. Gr. 
Klinach)

11. Okręg tucholski, (powiaty tucholski i zło
towski) dr. Leon Janta Połczyński, Wy
soka.

— Walne zebranie To w. rolni
czego pleszewsko-odolanowskiego 
odbęuzte się w Pleszewie w hotelu Wutorja, 
we wtorek 19. bm. o godzinie 4. i pół po po
łudnia.

Porządek obrad: 1) Zagajenie zebrania przez 
Prezesa. 2) Przyjęcie nowych członków. 3) Spra
wozdanie z ostatniego zebrania. 4) Sprawozdanie 
skarbnika. £) O hygjenie w utrzymaniu inwen
tarza zimą — ref. pan Czesław Stobiecki z Ostro
wa. 6) O naszych stosunkach gospodarskich 
i wynikających z nich na przyszłość potrzebach 
— pogadaaka, zagai p. H, Zakrzewski z Czaehór. 
7) Wolne głosy. 8) Zamknięcie posiedzenia. Po 
zebrania wspólna kolacją,

Szembek, sekretarz.

~~ Wybory do rady miejskiej 
w Gnieźnie. Lech donosi, źo wybory do 
rady miejskiej w Gnieźnie zakończyły się niestety 
dla polaków niepomyślnie. Na naszych kandy
datów padło po 331 głosów, na niemców zaś 540, 
Co dla nas najsmutniejsze, że jest około 120 
wyborców polaków, którzy nie speł
nili obowiązku swojego. Smutne też, że 
znalazło się t r z e c h p o 1 a i ó w, którzy oddali 
głos swój niemieckim kandydatom.

Na ostrą naganę zasiagują także ci wyborcy, 
ttórzy dla osobistych niechęci na jednego z pol
skich kandydatów głosu swego nie oddali. Na 
ogół wziąwszy, udział po stronie polskiej był 
nieco silniejszy, niż po stronie przeciwnej.

— Zebranie przedwyborcze dla
miasta Bnina odbędzie się w sobotę na sali 
strzeleckiej dnia 16. bm. o godzinie 6. wieczorem 
celem porozumienia się co do kandydatów do 
rady miejskiej. Wybierać będą I. II. III. Masa. 
Liczny udział wyborców jest pożądany.

Komitet.

<1)

Krzyżanowski.

U progu nowego życia.
(Ciąg dalszy).

ńsXwarnnkacii. nagłe pojawienie się Ol 
®oeja 1' -? ,bytność niespodziana, której nie 

ani zaPobiae> bardzo niemile 
s Dipowieoką. Jedno wszakże ha

lni, Ba n p03rzen!e> rzucone na rozjaśnione rysy 
«eto 3®3’ Pro®ieniejące iakąś wewnętrzną, 
^’ana ®S,1’ , v?8'iaza3° i0l dostatecznie, iż, za-
^«fiezepn • doszy P8miSć pierwszego, mlo 
^cia nAUczucia> nie zaaiarła w sercu dziew
ko zwvkł«;WlZjty tej poddanej, czy nie, nale- 
Nślne Xni6 P.rzyUadać miary. Mogło to być

na diSą<łJ8nie .°Patrzności, lub nowy krzy- 
^ycia 363 zesłany.

M P°winni W» pochłonąć uwagę
i t t ne 363 0C2y wszasie szły z/TOojem ; jej wiy wszarze szły z

S jedvLn V ą wewa§trzną, za wysmukłą po 
ni«mą modlitw °?°Za8 §dy W daChU PWta' 
4Ircei? “iesie Ham krayż ncwy> Baźe>

^¡Hej g}0Wę®lę )eg0 8Psdło na mnie, nie na 

koniku tymczasem przybyło jeszcze

kilka osób, wypełniając go cały, dyskretnym gwa
rem ożywionej gawędki.

Same przeszkody piętrzyły się dziś przed 
nami, —- skarżyła się jakaś starsza dama. Gdyby 
nie świadomość, że panna Jadwiga jest tak bar
dzo w dni powszednie zajęta, byłabym chętnie 
wpadła w tygodniu dopiero, aby się o zdrowiu 
pań dowiedzieć.

T y? rzeczy samej — brzmiała odpowiedź 
— dzieci moje z trudnością zdobywają wolną 
cnwiię, na obowiązkową przechadzkę nawet. I dla 
tego, z podwójną radością witamy gościa, który 
me w ozien inny, lecz tylko w niedziela "raczy 
nas odwiedzić. J

— Ze też pani pozwala jednak p. Jadwidze 
tyle pracować?

— Przeciwnie rada jestem, że nie zasklepia się 
w jednym kierunku Gdyby Staś po za biurem,

. a zaś, po za pędzlem i paletą, żadnych innych 
nie widzieli celów, jestem pewna, iż zajęcia te, 
dla chleba podejmowane, filistgratwem swem zbray- 
dłyby im, osłabiły energję i życie zatruły. Mło
dość . musi zużyć nagromadzone w niej skarby
uczucia, insczej nie będzie ani szczęśliwą, ani 
użyteczną. Gdy Inia odstawiwszy mieszczański 
jakiś portret, szkicuje dzieło własnej fantazji, lub 
bieży opatrywać chorych w ambulatorjach bezpła
tnych, gdy Staś przykłada rękę do pracy publi
cznej,, lub ogłasza spałeczną rozprawę, wtedy 
szczęśliwą, wtedy dumną z nich jestem!

— lei u — pytała równocześnie, różowo 
ubrana, młoda panienka — dla czego nie byłaś 
wczoraj w naszej szwalni?

mt>g3aBa’ kochanie. Godzinę bowiem, 
którą zwykłam tam spędzić, obrała sobie na 
pozowanie do portretu pani Seidenbutól • Je- 
dwabska.

~ 1 ty się decydujesz ją malować?
^osz^’ nie,ylką ją, lecz i jej siostrę, p.

Anochen Gnatczyńską.
~ Hi^daa Ioia ! Czemźeź wynagradzasz so

bie niewdzięczne ti zadanie?
Portretem brata mego, robionym na wy

stawę. Patrz!...
Odwróciła szybko, bokiem stojące stalagi. 

Na zebranych spojrzał głębokimi, szafirowymi źre- 
Kicsiai, Stanisław Lipowiecki. Biało jego czoło 
jaśniało powagą, delikatny owal, w obramowaniu 
eiemaci-złotego zarostu, przemawiał przedziwną 
delikatnością linji, ładnie wykrojone usta miały 
wyraz łagodnego smutku. Rysy bardzo podobne 
do Iai, większe tylko i energiczniej zarysowane, 
cechował odcień refleksyjnej zadumy.

—- Ach!,., wybiegło na usta zaróżowionej 
panienki. Cóż za śliczny portret!... Inia, ależ to 
arcydzieło! Zdaie się, że brat twój poruszy się 
i przemówi lada chwila.

— Arcydzieło? podjęła malarka z niedowie
rzaniem. Ha, zobaczymy czy jury konkursowe 
tak samo zapatrywać się będzie. Oby mądre oczy

~ Wlec wyborczy w Torunia
_dzie się w środę dnia 20. bm. na sali Mu

zeum o godz. 4. po poł.
Porządek dzienny: 1) Sprawozdam posel

skie. 2) Sprawa walki z pijaństwem. 3) Wolne 
glosy. O liczny udział presi

Towarzystwo Wyborcze 
na okręg chełmińsko-wąbrzesko toruński.

“ Zebranie przedwyborcze w 
C^hełmnle dla miasta Chełmna odbędzie się 

(Ciąg dalszy w Dodatku)

Stasia przekupiły dla mnie jego członków.
Delikatna ta aluzja, silniejszy jeszcze wywo

łała rumieaiec.
— Dojrzałam go parę razy zdaleks na spa

cerze. Zawsze asystuje tej złotowłosej, zoanej z 
piękności pannie Lenie Sieuiawskiej, — informo
wała z cicha młoda panienka.

— Wiem o tern, mało go nawet z tego po
woda widujemy i bardzo nas to obie z mamą 
martwi. Salony urzędnicze, to nie świat Stasia, 
nie świat zasad, pracy i idei Oby rozdźsięku 
tego zapóźno nie poczuł,..

Zebrani otoczyli tymczasem portret, winszu
jąc pracy tej młodej artystce, pracy tak niepospo
litej.

— Jaka pani szczęśliwa! •— mówił półgło
sem do Jadwini, człowiek młody, o wykwintnej 
powierzchowności, noszącej cechę anemji i wydęli-

Szczęśliwy każdy poprawił się żywo 
k<mu talent twórczy daje* nietylko krynicę 

uesue czystych, lecz pole do pracy, a co zatym
idzie, źródło spokoju i ukojenia,

Zruzumiala cichy żal, w głosie jego ukryty.
Człowiek ten wskutek katastrofy losowej rodziców, 
z wiejskich dostatków, na bruk wyrzucony, na- 
próżno szukał od roku samoistnego zajęcia, lub 
posady w jakimkolwiek biurze. Brak stosunków, 
śmiałości i blagi, stał mu zawsze i wszędzie na 
przeszkodzie.



Spóźnione.

Dnia U-go listopada zakończył życie doczesne w Żuczce na 
Bukowinie ś. p.

Dr. Wacław Marten.
O czym donosi Krewnym i Przyjaciołom Zmarłego w ciężkim smut
ku pozostała siostra

Helena Piskorska.
Ostrów, dnia 14. 11. 1907 r.

Za tak liczne dowody współczucia 
odebrane z okazii śmierci, jedynego brata 
mego ś. p.

ks. kan. Roberta Sambergera
składam najserdeczniejsze

„Bóg zapłać!“
Przedewszystkiem wyrażam podziękę ser
deczną J. W. Członkom obydwóch Kapi
tuł, żałobnemu Mówcy, Przewielebnym Ka
płanom, Deputacii z Nakła, jako też Tym 
Wszystkim, którzy wzięli udział w żało- 
łobnych obrzędach.

Gniezno, 14. listopada 1907.
Edmund Samberger

z rodziną,

W wytwornym wydaniu książkowym 
ukazał się nakładem naszym = 

poemat dramatyczny
wielkopolanki

Marji Zielewiczówny
pod tyt.:

Nędzarze.
Cena handlowa = 1,60 m.

Skład główny w księgarni iarosł. Łeitgebra.

potrzebuje do kopalni węgla brunatnego pod 
kilka tysięcy kwadratowych metrów

Gwarectwo Adelheid 
Jerką

desek "W
o grubości 2, 3 i 5 cm.

oraz znaczniejszą, ilość jaknajdluższych

okrąglaków
o przeciętnej grubości 25 do 30 cm. Dostawa w grudniu r. b.

Oferty uprasza się przesyłać na ręce przewodniczą
cego gwarectwa adwokata Da*. Dziembowskiego, Poznań, 
ul. Podgórna 10.

Szafowe 
zegary!

znaczny wybór
na składzie.

W. Schulfz
Poznań, ul; Nowa 7. Bazar. 

Broszki 
Kolczyki 

Łańcuszki
Pierścionki

Wielki wybór.
Ceny nizkie

Kasa oszczędności
2 wnkw Stolnie»« - yrzemysłoKa eg*s 

Swllecki Potocki 1 Sp.
pirzyjm.iji aa oprocentowanie wkładki każdej wysokości 
od S j»5ł począwszy płacąc od. 8 «1» 4 8 pói proe. wedle 

-------------------------------- umowy. ------------------------ ------- -

Starszy
pomocnik handlowy

z najlepszemi poleceniami po
trzebny zaraz. Stanowisko do
bre -i stałe.

A. ¡Mazurkiewicz, 
iianilel win 1 delikatesów. 

Toruń.

Przyjmujemy kapitały w depozyt 1 płacimy:
5°/„ od depozytów z rocznem wypowiedzeniem
41/7J/o „ 

¡Wo „

z półrocznem 
z kwartalnem 
z każdorazowem

Procenta obliczamy od następnego dnia po do
konanej wpłacie 1 wypłacamy je lub dopisu
jemy 2 razy rocznie i to na 1. stycznia i
I. lipca.

Na 1. stycznia r. b. wynosiły:
Udziały Spółki naszej Mk. 764 377,11
Fundusz gwarancyjny „ 1 705 000,—
Rezerwy z funduszem emerytalnym „ 492 400,04

Spółka Rolników Parcelacyjna
Poznań-Posen.

J. Kużaj. WŁ Kaczmarek. J. Palądzki.

Baczność! Baczność!

Dla naszych abonentów
cena zniżona = 1 m.

Zgłaszać należy się do ekspedycji pisma 
naszego (ul. Podgórna 7.).

Na przesyłkę pocztową należy dołączyć
10 fen.

Wydawnictwo Kurjera Pozo.
(Nowa Drukarnia Polska, Q. m. b. H.)

Piece żelazne 
Piece naftowe 
Piece spirytus. 
Kuchnie żelazne 
Kuchnie gazowe 
Łóżka żelazne 
Łóżka mosiężne 
Umywalki żelazne

Stefan

Maszyny doprania
Maszyny do mięsa
Maszyny dochleba
Przestawki do 

piecy
Pudła do węgli

P Bańki do nafty«WLampy kuchenne
Wagi kuchenne

Twardowski
Poznań, St. Rynek 79.

Specjalny magazyn sprzętów kuchennych i domow.

Kasa Związku Ziemian
przyjmuje

tlepozyta i drobne oszczędności
Za

Na

począwszy od 1 marki i płaci
wy powiedzeniemrocznem 

półrocznem 
kwartalnem 
każdorazowe żądanie

Adres:

5%
472°/o

474°/o

4%

Kupuję każdą ilość

Kartofli iabrycznyci
i służą zaliczką 
każdej wysokości. 
■Witold SJrodnieki
Poznań, ulica Lipowa 9,

Telefon 434.

Dęby okrągłe
któreby jednakowoż nie przewyższały 17“ mtr. średni-j 
cy, w mniejszych, lub większych partjach, wyciętej 
lub też do własnego rozporządzenia, poszukuje się, celem

kupna za gotówkę.
Łask, zgłoszenia uprasza się nadsyłać do Cassirer 
Söhne, Breslau I. Postamt Herdain.

Osiadłem w Poznaniu
przy ulicy Pólwiejskiej 33.

jako

kucharz miejski
i przyjmuję wszelkie zamówienia na śluby, polo
wania, wogóle na wszelkie uroczystości. Na ży
czenie przyrządzam w własnej kuchni każdą ilość po
traw i odstawiam gotowe w dom pod gwarancją czy
stości i dobrego smaku. Na żądanie wyjeżdżam do 
gotowania osobiście.

WŁ Weiss, kucharz miejski.

„Arystokratyna“
odznaczona na tegorocznej wystawie lekarzy i przy
rodników we Lwowie medalem złotym i dyplomem

do pielęgnowania twarzy i rąk.
Najsłynniejszy Rygieniezno-Rosmełyczny 

proszek do mycia twarzy i rąk z zawartością 
węgliku i pięknym miłym zapachem kwiatów.

Preparat ten przeznaczony do racjonalnego 
pielęgnowania płci jest niezbędnym i jedynie pole
cenia godnym.

„Arystokratyna“ działa przez swą zawartość 
węgliku antyseptycznie i orzeźwiająco. Już 
po krótkiem użyciu staje się płeć lśniąco biała 8 
i nabiera młodocianej świeżości i wdzięku. Piegi, 
zmarszczki, wągry, żółte plamy usuwa „Ary
stokratyna“ po kilkorazowem użyciu. W paczkach 
po 25 fen., 3 paczki 65 fen., mydło arystokratynowe j 
kawałek 50 fen., creme arystokratynowy flak. 1,50 » 
mk. do nabycia w większych dróg i perfumerjach, 
jako też w

chemicznej fabryce
Z. RITTERA

Poszukuję od 1. stycznia 03.

buchalterki
do mego handlu kolonjalnego.

L Zboralski
Pleszew — Pieschen

Związek Ziemian
Poznań-Posen 

ulica Wiktorji 2. ptr.

Mej tartak parowy
z piękn. domem mieszkalnym jest z powodu choroby Po(* 
korzystnymi warunkami

do sprzedania.
Ostrzeszów, (Schildberg.)

A. Rindfleisch»

Poznań, św, Marcin 20,

50'Pocztówek
za 60 fen. franko, czyli po fe- 
nygu sztuka. Sprzedają się dla 
tego tak bajecznie tanio, ponie 
waż niektóre z nich są nieco 
uszkodzone, np. {trochę zgięte 
lub podobnie, jednakże zdatne 
do użycia. Trafiają się także 
pomiędzy niemi kolorowe. Są 
przedewszystkiem odpowiednie 
dla dzieci, na fanty, do wylo
sowania i t. d. Wysyłam tak 
długo, dopóki zapas starczy. 
Najtaniej przesyłać należytość 
znaczkami pocztowemi. Adres:

J. Chociszewski
Gniezn« — Gneser

Pierwszorzędny zakład siodlarski,
znany z dostaw w domach książęcych, hrabiowskich i szlacheckich 

Księstwa i obczyzny, znajduje się

przy ul. św. Marcina 52-53.
Jakf znane z doborowego materjału i eleganckiego wykonam», 

polecam:
Szary i chomąta angielskie i wiedeńskiej

(Jukry) z różnemi okuciami, począwszy od 125 do 750 •
Siodła damskie, męskie i dla chłopców,

angielskie i wiedeńskie od 23 do 300 marek.
Baty, spicruty, mundsztuki, czapraki, Kirsey 

i filcowe, dery wełniane od 2 do is marę , 
dery od deszczu.

Kufry trzcinowe, skórzane i żaglowe od 2,50 do 120,00 mk., torby i torebki w nowyc 
fasonach, necesery, portmonetki, wszelkie torby, teki do akt, szkół, weksli 1 *•

Zamówienia uskuteczniam odwrotnie. W oran
P. S. Jedyny gieneralny w Księstwie zastępca sa siodła . .j,_Łbich.

patentowe (Szameitat-Reform), na które udzielam wszelkiej skład ■ fabryka wyrobów siodła 
gwarancji, również wszelkich objaśnień co do „Patentu“. Telefon 1060.

Proszą żądać 
wszędzie i Pierniki Markiewicza, nieustępujące w nic#® 

wyrobom obcym.
Nakładem i escionkami Nowej Drukarni Polskiej G, m. b. H. w Poraanin — Redaktor odpowiedzialny Kazimiera Ziółkowski w Poznaniu. (Dodatek



Dodatek do 264. numeru Kurjera Poznańskiego.
Poi sań, sobota dnia 16. listopada 1907.

wtorek dn. 19. listopada o godz. 8 wieczorem 
na sali p. Sarnowskiego. Na porządka dziennym:
1) wybór kandydatów do rady miejskiej 2) wybór 
komitetu dla spraw miejskich, 3) wolne wnioski.

O liczny udział prosi
Komitet dla spraw miejskich.

— Walne zebranie Tow. Pomocy 
Naukowe] Im. K. Marcinkowskiego 
OS powiat czarnkowskl odbędzie się w śro
dę dnia 20. bm. w Czarnkowie o godz. 3. po po
łudniu na sali p. Raszewskiego z odczytem o ce 
lach i działalności Towarzystwa. W następną 
niedzielę dnia 24 bm. odbędzie się drugie Ze
branie tegoż Towarzystwa w Lubaszu o godz. 3. 
i pół po południu w sali p. Szudarka, na którym 
również będzie wygłoszony odczyt. O liczny 
udział uprasza

Komitet.

— Zebranie Polskiego Związku 
Zawodowego dla robotników i rzemieślni
ków wszelkich zawodów dla Żnina 1 okolicy 
odbędzie się w niedzielę dnia 17. listopada r. b. 
po południu o godz. 2 na sali p. Bukowskiego. 
Wszystkich ozłonków, jako też tych wszystkich, 
którym dola własna na sercu leży, zaprasza się 
na to zebranie gorąco.

Jako referent przybędzie delegat z Poznania.
Zarząd Polskiego Związku Zawodowego 

w Poznaniu.

— Wlec polsko-katollcki w Koe- 
penlcku odbędzie się w niedzielę, dnia 24. 
listopada r. b. o godzinie 3. po południu na wiel 
kiej sali hotelu Kaiserhof Gitinstr. 10.

— Wlec Zjednoczenia zawodo
wego polskiego w Berlinie odbędzie
się w niedzielę, dnia 17. listopada 1907 r. o 
godz. 2 po południu w lokalu p. Zurkiewicza, 
Gr. Frankfurterstr. 28.

Porządek dzienny: 1. Dla czego się mamy 
organizować w związkach zawodowych polskich. 
Referent poseł Brejski. 2. Wewnętrzne urządzenie 
Zjednoczenia Zawodowego polskiego.

Z powodu ważnej sprawy, która na wiecu 
będzie omawiana, uprasza rodaków o liczny udział

Zjednoczenie Zawodowe Polskie.

— Związek Tow. polsko-katoll- 
cklch robotników w Niemczech.
Zebranie okręgowe zapowiedziane na niedzielę, 
17. bm., z powodu wieca Zjednoczenia zawodo
wego polskiego odbędzie się tydzień później w 
niedzielę, 24. b. m. o 3. po południu w lokalu
p. Smiejkowskiego przy Holtzmarktstr. 11.

Prezes.

Ze świata.
Cholera.

Kijów, 15. listopada. Ogółem przez czas 
trwania epidemji zachorowało w Kijowie na cho 
lerę 1207 osób. Z tych wyzdrowiało 676 osób, 
zmarło 339, pozostaje chorych 192.

Wykłady ludowe 
Imienia Adama Mickiewicza

Zapowiedziane na niedzielę 17. b. m. 
kłady ludowe dla braku sali nie odbędą się.

Wydział.

wy-

Blatatóti nltiitsHt l istKR
Poznań, dnia 15. listopada. •

Kalendarz. Dziś: Getrndy p. i Leopolda.
Przebysława.

Jutro: Edmunda b. i Otmara. 
Radomira.

Wschód słońca. 

Wschód księżyce.

Dziś:
Jutro:
Dziś:

Jutro:

722
7.24
2,58
3.17

zachód: 
n

zachód:

4.
4,

12.
1,18

— • Przepowiednia powietrza berlińskiej 
stacji meteorologicznej na sobotę 16. b. m : 
Przeważnie pochmurno i mglisto bez znaczniej 
szych opadów; słabe wiatry i cokolwiek chłodmej-

* Znaczki dobroczynności a pelik* 
nem w kolorach: szarym, zielonym i cssrwony 
po 2 fen. nabyć można w administracji pism 
aanego.

— * Biuro Straży i Biuro Informacyj»» 
P. C. K. W. przy Alejach (ul. Wślhel 
mowa ki ej) ar. i 8 w podwórzu jest otwsrt 
codziennie rano 10 1, po południu 4 6, w nic 
dziele i święta 12—1. Adres: Dr. Tadeusz J-? 
»orski, Poznań Posen. Telefon: 1640 ¡tylko 
godzinach 10—1 i 4 -6.

Prosimy o nadsyłanie wiarogedsego matarjas < 
jako to: zakazów i rozporządzeń policyjny 
i administracyjnych, nadużyć komisaraów. la»: 
jstów i urzędników stanu, akt sądowych. wy*' 
ków itp. — dla użytku posłów naszych.

— * Z teatru:
W piątek Na żądanie wielu osób Edukacja 

Bronki, komedja w 3 aktach St. Krzywoszewskie- 
go. Ceny zwyczajne.

W sobotę: Nowość; oryginalna w pomyśle 
sztuka w 3 aktach p. t. Baccarat czyli Ofiary 
gry, przez H. Bernsteina. Sztuka ciesząca się 
nadzwyczajnym powodzeniem na pierwszorzędnych 
scenach, zainteresuje niewątpliwie naszą premie
rową publiczność. Ceny zwyczajne.

W niedzielę po pot o 3 Dziady dramat w 6 
obrazach Adama Mickiewicza. Ceny do połowy 
zniżone.

W niedzielę wieczorem: Baccarat, komedja 
w 3 aktach H. Bernsteina. Ceny zwyczajne.

— * W wczorajszym Dziennika Pozn. 
zamieścił p. Jan Szum an z Poznania obszerne 
uwagi na artykuł Dziennika Kuj. powtórzony 
w nr. 260. pisma naszego, pod tytułem: »Sprawa 
coraz więcej się wyjaśnia«. Uwagi swoje wy po 
wiada p. Jan Szuman w tonie bardzo rozdraźnio 
nym. Zachodzi tu widoczne nieporozumienie, bo 
ani nam, ani zapewne Dziennikowi Kuj nie cho
dziło o to, by obywateli stojących zdała od poli
tyki, a na swój sposób, to jest w swoim zakresie 
osobistym, pracujących dzielnie nad wzmocnieniem 
ekonomicznych podstaw naszego bytu, odsądzać 
od rozumu, myśli krytycznej, ba nawet im 
wyrzucać — dorabianie się. Ależ ktoby dziś po
padał na takie myśli, dziś, kiedy walka o nasz 
byt narodowy sroży się właśnie przy ekonomi
cznych podstawach naszej egzystencji.

Panu Janowi Szumanowi zwracamy uwagę, 
że artykuł Dziennika Knj. i dołączone nasze 
uwagi odnoszą się jedynie i wyłącznie do projektu 
posła Napieralskiego, żądającego zorganizowania 
»przedstawicielstwa narodowego« i 
to na szerokiej podstawie wyborców. Że przy 
kwestji tak postawionej trzeba się zastanowić nad 
polityczną dojrzałością naszego społecznego składa, 
to zdaje się być rzeczą dość naturalną i jasną.

— * Zaciekłość hakatystyczna. Jak dalece 
hakatyści jnż doszli w swej polakożerczej zacie 
kłości, świadczy następujące zdarzenie, o jakiem 
czytamy w Lechu: Kiedy do Bydgoszczy sprowa
dził się w szerokich kołach społeczeństwa zasz
czytnie znany p. dr. Emil Warmiński, umie
ścił oczywiście na ścianie domu, w którym zamie 
szkiwał, godło z polskim napisem. Hakatystom 
napis ten polski był solą w oku, więc nie trwało 
długo, a godło zostało strzaskane. To uwydatnia
nie patrjotyznsu praskiego powtarzało się, ile razy 
p. dr. Warmiński zastąpił strzaskane godło nowym. 
Lecz samo tłuczenie godła już nie wystarczało, 
bo oto ktoś w swej zaciekłości posunął się aż tak 
daleko, że strzelił z rewolweru do pokoju, w któ
rym siedział p. W., lecz kula na szczęście chybiła. 
Uchwycono się innego środka, ażeby pozbyć się 
jedynego zdaje się polskiego godła lekarza w Byd 
goszczy. Jakiś hakatysta napisał artykuł w Ostd. 
Rundschau, w którym napadł na właściciela ka
mienicy, w której p. W. mieszkał. Wobec tego 
zażądał właściciel kamienicy, księgarz Hecht, 
usunięcia godła, a gdy p. W. tego uczynić nie 
chciał, przyszło do procesu, który się zakończył 
korzystnie dla p. W.

Przy wyprowadzaniu się — pomieszkanie 
bowiem zostało mu wypowiedziane — umieścił 
p. W. godło z polskim zawiadomieniem o zmianie 
pomieszkania. Skargę p. Hecbta o usunięcie godła 
sąd ziemiański w Bydgoszczy, jako instancja ape 
lacyjna, odrzucił i zawyrokował przymusowe umie 
szczenię godła, co uskutecznił dnia 6 bm. komor
nik sądowy.

Nie chcąc uchodzić za wielkopolskiego agi 
tatora i pragnąc uratować niemiecką ojczyznę od 
niechybnej zagłady, umieścił p. Hecht pod tym 
godłem polskim plakat z następującym niemiec
kim napisem. .Powyższe polskie godło zostało 
przymocowane bez mego zezwolenia, wbrew mojej 
woli na mocy wyroku król, sądu nadziemiańskiego 

[ przez król, komornika sądowego.
Całą tę sprawę ogłosiła 03td. Rundschau, 

skutkiem czego prezydent sądu ziemiańskiego 
tajny wyższy radca Rieck nadesłał jaj następujące 
sprostowanie: Wiadomość, jakoby król, sąd zie
miański w Bydgoszczy zawyrokował przymusowe 
umieszczenie gcdła z polskim napisem, nie zgadza 
się z prawdą. Odnośny wyrok bowiem brzmi do
słownie :

Drogą tymczasowego rozporządzenia zarządza 
się: Oskarżony ma pozwolić skarżącemu na umie
szczenie tablicy z napisem: Verzogen nach der 
Bihnhofstr. 95a. Dr. Emil Warmiński. (Przepro 
wadziłem się na ulicę kolejową) w tym samym 
miejsca gdzie dawniej znajdowało się godło i ze
stawić tablicę tę aż do 15 listopada 1907.

Inay wyrok, nakazujący umieszczenia polskiej 
tablicy nie zapadł.

Wobec tego zjawił się w sobotę komornik 
«adowy n p Hecbta i usunął tablicę polską pan* 
Warmińskiego. Oto jaskrawa próoka polakożerczi-j 
zaciekłości.

— * Ze sprzedaży kart gratulacyjaycł 
i kondolencyjnych, zastępujących telegramy, wpły 
nęlo do kasy za pośrednictwem księgarni św. 
Wojciecha 11,25 mk., pp : B Ch. 1,50 mk., W. 
Baliszewskiego z Gębie 5 mk, razem 17,75 mk.

Kasztelanowa, 
skarbniczka.

— * Lutnia. Dzisiaj wieczorem ćwiczenia 
nie ma; jutro w sobotę o 8. wieczorem chór 
żpński, o 9. męski. Prosimy o stawienie s'ę w 
komplecie, gdyż zamierzamy rozdzielać partje so 
lowe do Jasełek Piotra Maszyńskiego, które Lu 
tnia wystawi w grudniu razem z kapelą i chórami 
na cztery głosy, jakie kompozytor dla Lutni spe
cjalnie ułożył. Nowych członków śpiewających 
przyjmujemy w przeciągu przyszłego tygodnia.

Zarząd.
— • Towarzystwo Młodzieży polsko 

katolickiej w Poznaniu urządza, jak rokrocznie, 
oochod założenia towarzystwa połączony z wie 
czornicą w niedzielę dnia 17, b. m. Nad
zwyczaj urozmaicony program składa się z 
sztuki członka towarzystwa p. Czesława Latow 
skiego p. t Z ojca na syna, z śpiewów chórowych 
pod batutą p. Msrjana Perzyńskiego, śpiewów so
lowych, kwartetowych, monologów i deklamacji, 
z którjcb jedynie utwory Młodej Polski, a miano 
wicie Tetmajera i Kasprowicza deklamowane będą, 
Monolog wygłosi ulubieniec publiczności, uczę 
szczającej na wieczornice towarzystwa, p. I».

zakończenie odegraną będzie wesoła i tryskająca 
dowoipami farsa p. t Dwóch złodzieji z śpiewami, 
która niezawodnie wyweła salwy śmiechu. Po 
wieczornicy na wielkiej sali nastąpią tańce.

Z powodu zapytań z strony żyozliwej towa
rzystwa publiczności, gdzie nabywać można bilety 
na wieczornicę, urządziło towarzystwo sprzedaż 
tychże w lokalu towarzystwa, Dom Katolicki 
L piętro, codziennie od godz. 9—10. wieczorem, 
oraz w niedzielę od godz. 2—3. po pcł. a wie
czorem przy kasie.

— • Sobotni koncert llarmonji zapowiada 
się świetnie, co wnosić można z ostatniej wspólnej 
próby. Partje solowe w Pieśni o ziemi naszej 
odśpiewają sami członkowie okręga poznańskiego, 
solistów obcych z reguły koła związkowe nie an
gażują, ażeby wystąpić przed publicznością nie 
z importowanymi, ale własnymi siłami i przez to 
przedstawić swoją własną pracę z swoim własnym 
materjałem. Chór żeński Harmonji składający się 
z około 30 pań wykona nadto dwa piękne utwory 
Barkarolę Kdekena i duet (z Dziadów Mickiewicza) 
Moniuszki.

Ponieważ zabiegi około urządzenia podobnego 
wieczoru sztuki są niemałe i połączone ze znaczną 
stratą czasu i pieniędzy, przeto zachęcamy do li
cznego przybycia na koncert. Wynagrodźmy 
Harmonję za poniesione starania i stawmy się na 
koncert bardzo licznie, pomni, że jeżeli uchodzić 
zamierzamy za naród śpiewny, nie powinniśmy 
opuszczać sposobności, ażeby wobeo siebie i ob
cych zadokumentować zamiłowanie do śpiewu po
parciem podobnych wielkich koncertów.

— * Katolickie Tow. Rzemieślników 
Polskich w Poznaniu urządza w przyszłą nie
dzielę, 17. bm. na sali Domu Katolickiego, św. 
Marcin 69 swą doroczną wieczornicę, z której 
dochód przeznaczony jest na gwiazdkę dla bie 
dnych dzieci. Na program składają się: sztuczka 
Sceniczna, osnuta na tle życia mieszczańskiego 
przez M. Bałnckiego p. t. Polowanie na męża, 
oraz śpiewy chórowe Kółka śpiewu, deklamacje, 
kuplety i t. p. Po wieczornicy skromna zabawa. 
Ceny miejsc: I miejsce 50 fen. H 30, III 20 f. 
Biletów nabyć można poprzednio w handlu skór 
p. Zamiary, ul. Butelska 22, w niedzielę w polu 
dnie w bibliotece i wieczorem przy kasie. Ze 
względu na tak wzniosły cel prosimy szan. człon 
ków i gości o jak najliczniejsze przybycie.

Zarząd.
— * Czytelnia dla kobiet. Szanownym 

członkom przypominamy dzisiejszą herbatkę na 
salce Domu Przemysłowego o godzinie 8. wiecz

Zarząd.
— * Wiadomości urzędowe kościelne. 

Archidyecezja poznańska. Najprzewielabniejszy ad
ministrator dyecezji poznańskiej ks. biskup dr. Li 
kowski mianował dziekanami księży: prodziekana 
Gładysza w Wolsztynie, prodziekana Mojzykiewicza 
w Przemencie, prodziekana Gr oś te go w Ololano 
wie, prodziekana Zarzyckiego w Opatowie i pro 
dziekana Beiserta w Cerekwicy.

Na wikarjaty powołano: k3. Krajewicza ze 
Śremu do Żydowa, ks. Bykowskiego z Wolsztyna 
do Zaniemyśla i ks. Wachowskiego z Zaniemyśla 
do Wolsztyna.

— ♦ Wiadomości kościelne z dyecezji 
chełmińskiej. Ks. biskup Augustyn Rosentreter 
odzyskuje powoli zdrowie. Wszelkie niebezpie 
czeństwo na razie minęło.

— * Spółka Rolników Parcelacyjna ogła
sza w dziale inseratowym, że procenty od depo 
zytów wypłaca dwa razy do roku, Zwracamy 
uwagę na odnośne ogłoszenie.

— * Nagrodę wysokości 300 mk. wyzna
czyła dyrekcja kolei żelaznej w Poznaniu na wy
krycie zbrodniarza, który w zamiarze doprowa
dzenia pociągu do wykolejenia poukładał w nocy 
z 26. na 27. października kilka wielkich ka
mieni na torze kolei żelaznej z Grodziska do 
Opalenicy.

— • Kradzież. W nocy z środy na czwar 
tek wyłamali złodzieje szafkę wystawową u skła 
du p. Malinowskiego przy ul. Wrocławskiej nr. 5/6 
i przywłaszczyli sobie z niej różne przedmioty 
z złota i srebra. Sprawców dotychczas jeszcze 
nie wykryto.

— * Kopalnie soli i sody w Iaowrocła- 
wiu stracono na zawsze. Zarząd kopalni akcyjnej 
rozesłał pcśród akcjonariuszy okólnik, w którym 
donosi, że ws elkie próby przedsięwzięte celem 
z pobiożenia dalszemu przypływowi wody podzie 
muej, spełzły na niczem

¿arząd uzyskał jednak pozwolenie na wierce
nia próbny na polach położonych więcej kn połu
dniowi i spodziewa się, że znajdzie tam znaczne 
pokłady soli.

* Zmiana nazwy. Reprezentacja gini 
ny Kobylagóra stawiła wniosek o pozwolenie 
zmiany nazwiska wsi (Kobybgóra) na Schlos3tal. 
Zmiana naturalnie niezadługo nastąpi, gdyż na 
pozwolenie takie nie potrzeba długo czekać!

— * Handel ziemią. Pan Jan PJarski 
Kołdrąfcia w powiecie żmńskim sprzedał swe 108 
mórg wielkie gospodarstwo p. Wankowsklemu 
Miąży za 41 000 mk. Ubiegali się o to gospo
darstwo żydzi z Janówca i dawali 1000 mk. wię 
cej, lecz p. Pilarski wołał z własną stratą oddać 
ten kawał ziemi w pewne ręce i spełnić obowią

i zek narodowy. Cześć mn za tol

- t
w

Zmarli:
S. p. dr. Wacław Marten 

Żaczce na Bukowinie.

Na

—• Zwyczajne zebranie filji metalowców P. 
Z. Z. odbędzie się w niedzielę 17. b. m. na sali 
Domn Katolickiego o godz. 1. w południe. Na 
porządka dziennym sprawa zabawy. Zarząd.

— Baczność siodlarze! Kwartalne walne 
zebranie filji siodlarzy P. Z. Z. odbędzie się w 
sobotę 16. b. m. o godz. 9. wieczorem w lokalu 
p. Kubickiego, W. Garbary 44. Z powodu waż
nych spraw uprasza o liczne przyoie Zarząd.

— Szanownym członkom filji szewców P. Z. 
Z. donosimy uprzejmie, iż zapowiedziane zebranie 
w przeszłą niedzielę odbyć się nie mogło z po
wodu od nas nie zależnego, dla tego uwiadamia
my członków, iż zebranie nadzwyczajne odbędzie 
się 17. b. m. o godzinie pół do 8. w lokalu p. 
Darcza, Jezuicka II. Wszystkich członków oraz 
gości jak najuprzejmiej zaprasza Zarząd.

— Zwyczajne zebranie filji stelmachów P. 
Z. Z. w Poznania odbędzie się w niedzielę 17. bm. 
o 2. w południe w lokalu p. Kubickiego, W. Gar
bary 44. O liczne i punktualne przybycie ozłon
ków prosi Zarząd.

-- Miesięczne zebranie filji robotników P. Z. 
Z. w Jeżycach odbędzie się w niedzielę 17. b. m. 
o godz. 1. w południe w lokalu p. Jankowskiego, 
W. Berlińska 69. Ponieważ jest bardzo ważna 
sprawa do omówienia, przeto o liczny 'udział 
członków uprasza Zarząd.

Towarzystwa.
— Zwyczajne zebranie Tow. Pielgrzym pod 

wezwaniem B ;ga Rodzioy w Poznaniu odbędzie 
się w niedzielę 17. bm. wieczorem o 5. na sali 
dominikańskiej. Szanownych członków prosimy 
o liczne i punktualne przybycie. Goście wpro
wadzeni przez członków mile widziani.

Zarząd.
— Winiary. Zwyczajne zebranie Towarzy

stwa Przemysłowców w Wini ar ach odbędzie się 
w przyszły wtorek dnia 19. bm. o godzinie 8. 
wieczorem w lokalu posiedzeń. Na porządku 
dziennym odczyt p. N. Łagody, sprawa rocznicy 
i inne ważne sprawy. Szan. Członków presi 
o liczne i punktualne przybycie.

Zarząd.
— Zwyczajne mieś, zebranie Kat. Tow. 

Robotników Polskich w Poznaniu odbędzie się 
w niedzielę 17. bm. po poł. o godz. 5. na sali 
przy kościele dominikańskim. Na porządku ob
rad wykład oraz inne ważne sprawy. Szanownych 
członków prosimy o liczne i punktualne przybycie. 
Goście wprowadzeni przez członków mile widziani.

Zarząd.

Księgi stanu cywilnego.
Dnia 14. listopada zgłoszono:
Z s powiedzie: właśo. statku Wilhelm Mattheus

Mewes.
Slaby: kupiec Bartold Hnndt z Małgorzatą 

Gunter, lekarz dentysta Herman Risch z Pauliną 
Rothstein, szewc Edmund Maniecki z Józefiną 
Giama.

Urodzenia. Syn: robotnik Wojciech Ladwi- 
czsk, robotnik Tomasz Nowicki, strażak Herman 
Meissner, niezam. D.

Córka: wicefeldfebel Oskar Rństow, murarz 
Stefan Paetz, aptekarz Piotr Umbreit, domowy 
Władysław Górecki, robotnik Oton Welst, krawiec 
Anzelm Gleszczjński, niezam. S.

Zmarli: wdowa Zofja Peppel z domu Piąt
kowska 88 lat, werkmistrz Karol L'ttan 25 lat, 
Giertruda Ried8l 6 mieś, i 8 dni, robotnik Józef 
Michalski 21 lat, kopiec Tadeusz Pachnrski 34 
lsta, muzyk Hieronim Waligórski 34 lata, Rozalja 
Sehachtschneider z domu Lieske 68 lat, Erwin 
Laskę 3 mieś, i 17 dni, Stefan Komisarek 3 mie
siące i 19 dni, Stanisława Włesna z domu Szul- 
czyńska 32 lata.

Ostatnie telegramy I ulatanie!.
Kandydaci

Krotoszyn,

w Krotoszyńskim.
15. listopada. (Tel. pryw.).

Na posiedzeniu powiatowego Komitetu wyborczego 
postawiono na kandydatów poselskich w miejsce 
ustępującego dra. Mieczkowskiego następujących 
panów: 1. dra. Trzcińskiego z Gocanówka, 
2. ks. prób. dra. Skrzydlewskiego z Po- 
nieca, 3. kupca p. Będlewicza z Pleszewa. 

Budżet w Dumie.
Petersburg, 15. listopada. (TBW.) Mi

nister finansów przedłożył wczoraj w Dumie i Ra
dzie państwa budżet państwowy na rok 1908. 
Wydatki i dochody obliczono na 2 miljardy 515 
miljonów i 515 806 rubli.

Pożar w Petersburgu.
Petersburg, 15. listopada (TBW.) Dziś 

rano wybuchł ogień w bałtyckich warsztatach 
okrętowych, gdzi9 znajdowały się dwie nowo zbu
dowane kanonierki i kilka innych rozpoczętych 
okrętów. Kanonierki spaliły się. Przyczyny po
żaru nie stwierdzono. Straty wynoszą pół miljona 
rubli.

dnia 11. b. m

Ruch w Polskim Związku Zawodowym.
— Zebranie zwyczajne filji ciesielskiej P. Z 

Z. w Górczynie odbędzie się w niedzielę 17. bm, 
o godz. 6. wieczorem w lokalu p. Bąkowskiego 
ul. Górczyńska. O liczne przybycie uprasza

Zarząd.

pogłoska. Dzisiejszy Beri. 
Marcin Biedermann znajduje 

się w przededniu konkursu i że Bank Związkn 
Spółek Zarobkowych, który udzielał mu na skupy
wanie dóbr z rąk niemieckich kredytu do miljona 
marek, jest w sprawie tej zaangażowany.

Według naszych informacji doniesienie Beri. 
Tagebl. jest fałszywym. Pan Biedermann pocią
gnie wymienione pismo do odpowiedzialności są
dowej.

— * Fałszywa 
Tagebl. donosi, że p.



Kursy papierów wartościowych
na giełdzie berlińskiej.

Targ na zboże.

Objaśnienia: p=popyt; d—podaż; z—zaplasono; 
u-^nieco; alt—ultimo.

15.
słaba

Drakonto prywatne
K ,rony.........................................
Rible . . ■ ..............................
8 /, niemiecka pożyczka państw.
3 pruskie konsole ....

Tendencja:

3
8 poznańska poiyolka prow. 
8 /’ . . 1895
4 ' , poż. miejska 1906
37,’/, pozn. poż. miej. 1894—1908 
4 , pozn. listy zast. ser. VI—X.

, . XI-XVIJ
. . sorya D
. . . A
. . . B
. . • c
. . . B
. rentowe

6s/s
84,95 

SIS,25
82.90
93.90
82.90 
89,80

14
mocna

6'7,
84,90

215,25
82,80 
93,60 
82 80 
89 80

Paunah, dnia 15. listopada 1207,

Wotowaule Centralnej Spółki Rolniczej dla zakupu 
i sprzedaży (pod kontrolą izby rolniczej.)
Pszenica (dobra) .........................  382,—
Żyto 121/22 (holenderskie) . . . 204 — 
Jęozmień dla browarów (dobry) . 178,-
Owies (dobry).............................. 171.—

Tendencja: mocna.

Groch dogotow. biały epok 
„ ua paszę apok, .
„ Wiktorj* spok. .

Łubin żółty bez interesu z 
„ niebieski pożądań« y

Wika spokojnie......................
Kukurydza spokojnie,, .

17,00-19,00-20,00 
00,00—15,00—16,50 
19,00—21,00—28,60 

. 9,06-18,00-14.00 
. 0,00-10,00-11.00 
00,00-14,50-16,(0 
00,00-16,26-17,-

Targ na zboże.
PeaaaA« dnia 15. listopada 1901. 

Urzędowe notowanie polioyi miejscowej.

Nasiona olejne:
Siemię lniane, spokojnie. . . . 21,00—28,00—25,00 
Rzep zimowy epok. , , . . . 26,80—29,10—81,00 
fliamłę konopne ....... 28,00 —24,00—25,00
Kuchy rzepiowe szięskie mocniej . . 14,25—14,76 

„ „ obce. stale.................... 14,00—14,25

8 
4
3

4
3
3 /, 
4-0
3 ',’/, 
41/,’/, 
4*/,%

4 l’/n

pożyczka chińska 1898 
. japońska . . .
. rumuńska 1894
• rosyjska 1903

. 1906
4‘/0 serbska renta.........................
Tureckie losy...............................
47, węgierska renta w koronach 
4/,°/, polskie listy zastawne .
A keje berlińskiej kolei elektr.

. poznańskiej kolei elektr.

. austr.-węg. kolei państ. ult.

. lombardy «

. Baltimore and Ohio .

. Canada Paeiflo......................
4’/, St. Louis St. Franoisko obi. kol
Akoje hamb.-ameryk. tow. transp.

. póln.-niem. Lloyda . . .
» berlińsk. tow. handl. ult.
. banku darmstackiego .
, . niemieckiego. ult.
. . dyskontowego „
, » drezdeńskiego
. póln.-niem. zakładu kredyt.
. austryack. zakładu kred. ult. 
, banku wach, dla handl. i prz. 
. rosyjsk. banku dla hand. zagr 
. browaru Huggera . . ,
, ogólnego tow. elektr. . .
, tow. wyrobu drzewa Bendiza 
, tow. beri. masz. Schwarzkopf. 
. boohumsk. lejami stali .
, «hem. fabr. Milcha , . ,
„ cukrowni w Wschowie ,
. kopalni w Gelsenkirchen 
. kopalni w Harpen . . .
. tow. młyn. Hermanna. .
, kopalni Hohenlohe , , ,
. Lawrahuty.........................
. górnośląskiego przem. żelaz 
, fabr. masz. Orenstein, Koppel 
, tow. wyr. cement, w Opolu. 
, poznańskiej sprytowni .
. kopalni soli w Inowrocławiu 
, tow. chem. Union . . ,
. cukrowni w Kmświoy ,

■orty « goda. &.
Akcje auatryackiego zakłada kred. 

, banka niemieokiego . .
, , dyskontowego
. Laurahuty .....

Tandcnsłs

98.60
89.80 

100,60
92.20
97,70
81,—
97.70
90,(0
81.-
98,90
al
asko
86.70
87, -
77.20
92,-
77.76

140.80
91.76
86 60

168,10
154,76
183.75
27,40
80.80

141.10
69,25

121,50
108.90
161.90 
124,—
223.60
168.10
187.75
115.75
196.40 
117,-
126.25
181.26
194.90
87.60 

209,—
196.60 
229,—
142.75
191.90
193.40
97,-

179.75 
217,70

98.80 
185 51
165.60 
891,—
81-

194.—
227,5'

198 90
328.75 
171,<6 
325 25

epok.

98.50
89.50

100,60
92,10
97,76
80.75
97.75
90.50
80.75
99,—
91, -
93,20
86,90
86,-
77,-
92, —
77.75

140,30

86*40
168,10
154.76
138.76
27.60
82.60

142,—
69,60

122,20
109,—
151.25 
124,—
224.25
168.50 
188,40
116.75 
196,60 
117,-
125.50
131.25 
196,10
87.50

208.50
197.75 
280,—
142.90 
193,— 
las
as 90

179.75 
219 —

99 26
186.25 
166,— 
894,—
81,25

196.26
227.50

199.— 
224 76
168.50
320.90 
słaba.

Poznań, dnia 15 listopada 1907. 
Urzędowe notowanie miejskiej komisji targowej.

Za 100 kg. towaru. wyborow. średniego peśledn.

Pszenica . . . 38,20 22,60 21,80
Zyto..................... 20,10 19,70 18,90
Jęczmień . . . 17,30 18,80 15,80
Owies .... 16,80 16,20 15,80

Pssenioa

Żyto

Jęczmień

Grooh

Owies

Bydgsaaea, dnia 14 listopada 1907. 
Urzędowe sprawozdanie izby handlowej.

, . . . ; nom...................  000—229 mk.
porosła, z murzonkę i lżejsza niżej not 
. . . . ; dobre, zdrowe

(najmn. 121 f.) — 199 mk. 
lżejszy gat.,porośn. i stęohly 172—191 mk. 
dla młynarzy ..... 154 —160 mk. 
„ browarów ..... 169 -165 mk.

na paszę.............................. 130—190 mk.
do gotowania ..... 000—000 mk.

.............................................. 160-160 mk.
najpiękniejszy.....................wyżej notow

BerHa, 15. listopada 1907.

Urzędowe notowanie giełdy.

Na miesięo Psze
nica Zyto Owies Kuku

rydz»
Olej
rzep

Styczeń .... — — » 1 •
Luty......................... t 1 —«— -—
Marzec..................... — 1 —•— —t—
Kwiecień .... 1 >
Czerwieo .... —•“ I —
Sierpień .... • 1 —, - "T”
Wrzesień .... *—v-*- —
Październik . . . 1 ł —.—
Listopad .... —«—
Grudzień .... 230,25 216 50 177- 158 50 75-
Maj......................... 284 25 215,60 182,60 167,- 74-

Ożywienia zewnętrznego nie było, to też przed
siębiorczość bardzo się ograniczała. Podaż krajowa 
wywarła jednak znaczny nacisk na ceny pszenicy i 
żyta, które natychmiast poszły w górę. Owies led
wie zdołał utrzymać się w cenie. Olej rzepny nie 
zmienił się. — Powietrze: pięknie

Wrocław« dnia 14. listopada 1907. 

Notowania prywatna.
Pszenica biała mocna . 

„ żółta stale , . .
Zyto spokojniej . . . . 
Jęozmień dla browarów 
Jęczmień stale. . . . 
Owies epok.

. . 20,80-22,80-38,40 

. . 20,80-22,70 -28.80 
. . 19,80—20 60—20 90 

epok. 18,00—18,60—19 00 
. . 16,F0-16 01-16 25

15.70—16,89-16,80

„ lniane szlęzkie....................................15,00- 16,60
„ „ obce spokojnie, ..... 14,50 16,50
„ palmowe spok.  ......................... 14,00—14,60

Za wy- śre- po- średni •«
100 kg. towaru. borow. dniego śledn. ceny

Pszeuioa nęjwyż.
najnú.

— — 22 80 — - > 20,80

żyto najwyź.
najnii.

20 20 20-
19,80

19 Z j 19.75

Jęczmień najwyż.
nąjniż.

17
17 60

16 70 16
_ J 16,57

Owies najwyż.
najnii. —

17 20 17
16 80

j 17,16

Nasious koniczyny.
Koniozyns czerwona spok.. . . 40,00 -60,00— 68,00 

„ biała spokojnie
„ szwedzka stale .

Tymotka bez int. ....
Seradela bez interesu , .
Inkarnatka spokojnie. , .
Pszenneotręby.............................. 12.75—13.26
Kartofle do jedzenia za 60 kg. . . . 1,80-2,00 
Męka kartoflana przednia pożądańszs. 00,00—23,75 
M ę o z k a kartoflana przednia . . . 00,00-23 25
Siano................................... . • • •• 8,50— 3,80
81 o m a za 800 kg...................................... 85 00—87 00

Męka spok. za 100 kg. z miechem, bruto:
Pszenna piękna, stale,.........................  31,75 —82,25
Ż y t n i a piękna, stale,.........................  80,25—81,00
Męka do pieczenia domowego .... 29,25—80,00 
Żytnia męka na paszę......................... 13,60—14,25

Wrosła*« dnia 14 listopada 1907. 
Notowania miejskiej komisji targowej.

25,00—45,00—56,00 
40,00- 65,00—70,00 
80.00—24,00—80,00 
. . . 8,60-11,00 

17,00-19.00

Zs
100 kg. towaru.

wyborow. średniego pośledn.

nąjw. najn. najw. naj n. najw. najn

Pszsnioa biała 23I4O 22¡80 22 70 21 80 21 70 20 30
H tółt0 2830 2270 22 60 21 70 21 80 20 20

Zyto .... 2090 2030 20 20 19 80 19 70 18 80
Jęczmień . . 1600 1680 15 70 15 40 15 30 15 00

„ dla brow. 19 00 18 50 18 40 18 00 — — — —
Owies.... 1680 16 30 16 »0 15 70 15 60 14 8
Grooh Wiktotja 2850 22 50 21 60 20 50 19 60 18 5(

„ mały. . 20 00 19 50 18 80 17 30 16 50 16,00
Rzep .... 8ll00 — — 29,00 27 00

Targ na cukier.
Magdeburg« 15 listopada 1907. 

Surowise prd. I. 88 proo. (bez worka) 9,00—9,10
„ prd. H. 76 proo. ( „ „ ) 7,60—7,66

Tendenoja: stała.
Rafinada w głowach (bez beozki) 18,87’/a—00,00
Cukier kryształowy (włącznie worka) — ,—
Rafinada ( „ „ ) 18,62«/t/18,75
Melis ( „ „ ) 18,12*/1/18,25

Tendencja: spok.
Cukier surowy L produkt transito banko na statek 

w Hamburga,

Na miesięe Popyt Podaż

listopad . . . 18 90 18,95
grudzień . ■ 18 95 19 00
styozeń-marzeo 19,25 19 35
maj . . ■ 19 65 19,70
sierpień 19 95 20,00
pażdziern.-grudzień 1908 19,30 19,40

Tendenoja: spok.

Słoma prosta 
8 ano . . ,

6,00-6,00
0,00-7,00

Targ na artykuły żywności.
PoanaA« dnia 15. listopada 1907

Urzędowe notowanie polioyi miejscowej

Cena
nsjw. | najn. ¡ średr.

Groch . « 1 I 1
Soczewica • 1 I 1
Groch długi . • “1 l”
Ziemniaki 8,50 8,20 3,85

1,60
1,60

1,40
1,80

1,50
1,40

Wieprzowina . tł 11 1,60 1,40 1,60
Cielęcina 11 1» 1,60 1.40 1,50
Skopowina H »1 1,60 1,40 1,60
Słonina 11 11 1,60 0,00 1,60
Masło . tl II 2,60 2,40 2,50
Łój 11 W 1,20 1,00 1,10
Jaja aa kopę 4,40 4,00 4,20

Targ na bydło.
PoanaA« dnia 15. listopada 1907

Urzędowe notowanie komisyi targowe'. 
Spędzono:

88 sztuk bydła rogatego 
„ świń chudyoh

„ tłustych 
118 „ oielęt
£4 „ owce
20 „ kóz

_______ 439 „ prosiąt
Razem 988 sztuk bydła.

Za 60 kg. 
żywej wagi I ki. II kl. III kl. IV kl.

Rogaoizna:
Woły.................... 24 27
Wolozaki i jałówki — — 27—30 —
Stadniki .... — 35-88 27 30 —
Krowy .... — 29—81 21-24 —
S winie .... 44-45 40-42 86-88 84-40
Cielęta .... 45-48 86—40 28-83 —
Owoe.................... 80 — —
Krowy dojne za szt. - • 270 -810 160 - 200 -
Warchlaki za parę 24 45 mk.
Prosięta parę 12 24

Interes: spokojny.

8. Ziehung 5. KI. 217. Kgl. Preuss- Loiłerie.
Ziáhung rom 14. Novetnber 1907, vormiltags.

Nut dle Gewinne Uber 240 Mark sind den botreBondcn
Nummern to Klammern beigełilgt.

(Ohne Gewihr.) (Nachdruck verboten.)
MS 98 442 673 707 810 28 79 1187 218 [500] 313 406 74

808 696 [3000] 763 834 2191 202 23 494 770 824 30 87 3090 
725 898 4006 306 37 438 38 641 [500] 89 731 52 5176 80 
[1000] 227 314 43 [500] 64 76 637 tlOOO] 740 [1000] 963 
6032 244 92 433 572 95 854 998 7121 203 302 530 633 
1500] 44 84 742 810 945 8208 48 588 9001 [500] 77 [500] 
136 209 300 568

10029 81 580 875 958 11186 88 200 50 568 609 728
46 907 1 2091 320 35 577 754 869 82 999 1 3002 115 431
92 700 805 47 68 1 4057 116 325 48 49 596 1 5021 125 259
365 578 684 807 1 6058 [1000] 116 289 448 87 725 81 917
17111 860 999 1 8511 781 901 55 1 9178 439 86 595 727 77

20096 245 [500] 744 48 [500] 862 [1000] 934 21162 
77 257 845 2 2063 260 90 [500] 460 661 825 923 [300] 77 
23282 341 84 [1000] 400 S8 558 91 24010 443 80 763 
25085 87 112 290 674 82 [500] 702 925 2 6639 819 2 7022 
K [500] 82 252 410 633 891 [500] 928 [1000] 56 63 [500]
73 28121 [500] 270 [1000] 439 [3000] 59 545 50 88 29284 
503 670 [500] 77 849 934

3O350 99 491 844 67 906 3 1 235 363 32 91 [3000] 443 
87 526 34 [500] 669 [500] 830 914 31 32155 86 300 32 
433 530 59 675 977 3 3429 85 [3000] 555 89 780 3 4312 432 
[3000] 76 537 737 875 78 3 5052 310 609 787 848 993 
3 6074 141 383 [3000] 87 466 654 37183 224 322 422 524 
694 834 974 (1060] 38187 237 97 302 81 518 98 772 801 977 
39149 251 563 64 [500]

40069 378 418 669 868 962 4 1326 435 [1000] 536 638 
803 6 16 66 4 2013 70 7 9 413 [500] 757 [3000] 890 94 938 
43066 [500] 257 338 502 30 80 684 808 907 44169 79 202 
13 307 453 [500] 574 883 903 45109 33 361 563 639 771 
871 957 46196 361 410 24 536 666 97 793 813 4 7500 83 
798 872 987 [1000] 48086 361 540 [1000] 49009 208 63 
876 IlOOO] 424 52 513 22 803 [ 500] 35

5O061 157 [500] 451 645 [1000] 63 845 56 84 5 1 205 
[1000] 484 88 559 788 854 96 913 [500] 5 2016 72 91 356 
418 6 3455 609 83 830 903 67 5 4011 196 340 85 427 62 
688 656 778 851 [500] 61 [1000] 5 5 434 62 [5000] 569 
764 69 5 6984 503 54 631 706 86 933 5 7059 149 337 485 
621 22 84 982 5 8008 96 292 [500] 345 420 604 939 76 
59115 26’ 417 560 836

6O083 108 33 246 [3000] 413 [500] 94 734 [1000]
6 1063 75 83 86 [3000] 313 23 33 418 28 580 782 910 6 2415 
64 787 844 933 85 6 3022 102 503 696 734 805 910 [3000] 
64169 [ 500] 223 40 373 756 970 6 5232 359 519 618 [5001 
SIS [3000] 66048 226 [1000] 81 549 932 6 7018 67 158 
286 378 149 819 71 851 932 58 6 8032 205 81 [1000] 800 
«15 40 [1000] 69148 287 311 503 623 98 822 907 24

70174 75 87 342 64 484 634 719 7 1 035 [1000] 143 368 
442 72 516 79 738 874 77 [500] 966 7 2154 255 56 400 
84 507 64 984 73162 296 315 [1000] 418 816 74206 10 627 
[500] 96 766 810 75235 585 718 76026 51 99 233 703 7 
904 7 7331 554 7 8081 144 248 351 410 593 705 942 7 9375 
480 [600] 86 908 68 [1000]

80028 132 97 295 [500] 304 8 493 032 788 8 1 389 416 
60 92 557 [3000] 771 [3000] 807 8 2003 19 34 89 124 495 
[500] 651 71 744 934 8 3282 329 75 461 [500] 557 659 747 
921 84022 106 383 410 54 506 7 660 61 941 8 5 300 583 
*8 638 818 920 8 6045 64 124 533 78 706 842 [500] 995 
87084 (1000] 833 8 8010 [500] 132 406 501 69 761 66 78 
953 8 9 301 30 88 403 17 510 66 742 802 37

90134 510 95 [ 500] 607 9 62 712 91182 539 667 720 
90 999 9 2166 269 701 820 985 92 9 3 370 94171 370 97 
579 643 755 85 [500] 819 9 5167 514 [500] 15 [1000] 32 
030 829 40 926 84 9 6051 253 451 659 711 46 81 884 901 
[3000] 97063 n 81 109 211 470 569 635 764 9 8043 
162 300 39 448 530 623 66 704 869 9 9000 73 389 825 63

1OO071 328 508 [500] 20 38 [500] 826 89 966 1 01158 
68 230 314 463 735 73 885 1O20C0 79 161 96 [1000] 500 
706 [1000] 103179 230 422 1 04101 230 398 [500] 421 
543 99 [1000] 739 843 912 [500] 105009 176 9t 205 313 
443 544 1 06358 600 750 81 71 849 94 939 1 07134 378 
488 819 1O80S1 173 344 438 [1000] 93 583 707 916 33 
92 1 09 350 416 707 70 920 35

11O14G 311 56 419 25 ]500l 88 111255 708 23 818 
57 [500] 112 178 96 309 412 84 [500] 551 [500] 626 53 
917 113145 205 865 114164 229 51 437 45 517 [ 3000] 
607 715 924 115851 918 116107 617 [ 500] 117089 [ 500] 
191 235 420 62 832 901 37 47 87 118172 11000] 213 75 
[1000] 323 73 [ 500] 84 493 779 119261 381 451 501 600 
[3000] 41 897 997

120249 7 7 373 1 2 1 003 49 112 49 59 60 83 [500] 
336 508 802 930 1 22117 545 [1000] 614 845 07 [3000] 911 
123193 838 948 1 24315 504 800 908 92 94 1 25.373 418 
19 667 709 900 1 26169 356 540 83 6.37 70 750 87 [10091 
900 28 1 27168 278 313 444 683 9.3 810 918 1 2 8069 74
[1000] 153 269 .350 041 66 72.3 56 619 1291 14 323 490 
[500] 798 [500] 869

130011 157 348 557 889 1 3 1 065 236 67 373 1>1 C71 
858 61 132062 150 60 .902 473 604 7 713 64 79 811 72 98 
13 32.31 84 388 [ 5001 653 998 1 3 4357 ¡500] 815 [50€
135040 149 370 401 597 617 82.5 94 926 ¡ 3000] 136071 
[1000] 197 239 [1000] 417 70 506 15 697 903 [ 500] 137029 
1.34 54 23.3 383 4« 1.3000] 530 01 99 712 46 921 138125 
[1000] 593 727 35 1 39101 56 |500] 293 [1000] €63 759

14 0306 44 495 578 867 1 4 1 059 91 102 .373 415 10001 
34 632 49 70 1 42129 444 573 732 873 996 1 43095 [1000] 
148 50 462 512 G62 766 993 [1000] 1446S6 803 71 [1000] 
055 [500] 145001 25 204 008 684 1 46072 141 45 95 
y?ł 898 860 75 688 >47119 426 31 738 4? W

191 95 [1000] 202 515 55 861 940 1 49096 181 268 9*
414 607 [1000] 80 76 797 838 [5000]

150158 79 495 639 715 81 87 814 1 51131 55 739
47 60 866 963 85 1 52005 89 244 521 26 806 901 24 
1530.39 100 24 383 412 51 531 739 47 82 154222 336 
511 15 5048 51 122 51 53 444 65 558 730 848 58 [500] 
15 6283 615 84 811 48 60 1 57012 199 (1000] 248 490 727 
[3000] 68 1 5 8011 287 325 [500] 98 406 562 1 59089 235
415 655 817 915

160295 697 728 53 921 [500] 16 1043 139 40 346 
[3000] 58 5S5 88 832 [500] 88 162047 60 111 [3000] 94
217 328 [500] 432 60 94 [500] 925 [500] 38 163007 23
478 [500] 502 92 609 41 79 80 952 1 64098 210 [8000] 87
[500] 317 4.80 803 [500] 918 1 65168 203 21 332 41 619
822 [300] 53 920 1 66129 39 281 83 808 38 495 638 [500j 
167421 [5000] 979 99 1 68342 [3000] 575 749 65 82 8T1 
922 [1000] 169090 735 934

170106 25 429 [3000 ] 526 601 [1000] 58 [500] 816 915 
171125 31 206 63 97 490 622 908 1 72067 91 193 272 
499 543 619 833 77 988 [ 3000] 173147 [1000] 60 285 402 
32 687 1 74059 [500] 103 232 435 522 603 53 83 880 50 
175123 58 214 302 [ 500] 83 590 632 [500] 868 89 1 76021
48 85 99 217 490 601 5 [500] 21 764 1 77119 425 [1000] 
660 810 [8000] 49 1 78642 701 849 965 77 1 79026 176
88 414 23 581 84 779

180156 745 [3000] 961 87 1 81171 213 380 646 
182029 106 351 621 23 75 854 1 83093 [1000] 132 205 
486 510 26 94 [1000] 957 1 84070 176 323 436 77 90 780 
18 5080 151 55 263 394 483 608 767 78 [1000] 803 73 [500] 
186047 247 431 653 62 [1000] 863 1 87079 420 56 553 
81 722 808 1 88252 349 517 [500] 76 070 826 55 [1000] 
961 189076 136 204 51 66 75 515 790 [500]

190163 80 260 493 516 607 788 973 86 1 9 1 089 168 
285 329 36 84 99 448 G53 929 1 9 2259 435 506 601 [1000] 
775 879 [500] 99 982 1 93078 180 313 97 [ 500] 543 [500]
89 781 840 1 94105 284 420 697 744 865 1 9 5485 572
613 816 941 19 6033 61 250 60 388 595 656 716 96 [30001 
834 973 1 9 7 204 78 536 717 [500] 828 954 1 9 8014 453 
973 199136 219 23 300 955

200196 280 476 628 852 [500] 20 1 026 78 415 684 
799 202197 219 405 37 203023 [500] 247 [500] 883 
930 86 [500] 98 204064 121 602 721 808 938 205119 
217 [1000] 356 [ 500] 468 94 529 004 942 [500] 206196 
398 878 80 942 2O7100 378 705 804 918 86 2 08196 406 
9 773 84 873 2 0 9062 283 301 579 8» 628

2 1 0073 179 470 560 [1000] 613 715 915 54 211124
421 22 6S [1000] 613 Cl 860 979 212429 [500] 79 578
744 21300« 322 462 [1000] 727 837 21419S 337 550
900 26 2 1 5071 235 440 48 745 843 216053 100 278
376 566 217042 198 313 611 716 940 218019 152 283
435 66« [1000] 782 800 2 1 9510 21 697 768 [5000]
94 [1000]

220214 [500] 30 305 440 713 [1000] 996 221295 
467 80 [500] 608 702 824 68 962 2 2 2149 335 6 7 84 708 
99 [500] 223327 84 [1000] 476 537 65 931 [1000] 224038 
88 [1000] 538 691 710 45 71 «15 928 4 7 2 2 5051 84 [500] 
201 314 619 2 2 6079 533 610 [1000] 768 76 953 2 2 7311 
535 [500] 74 883 2 2 8099 499 556 662 95 770 926 2 29161 
79 359 431 537 735 867 909

23 0014 100 254 656 770 900 [500] 20 [3000] 231077 
104 75 242 420 [1000] 67 74 632 711 919 59 2 3 2023 
51 56 82 474 Cli 90 797 907 233060 [500] 153 66 202 
337 77 438 546 65 631 34 809 82 913 [ 500] 234115 222 
56-1 935 2 3 5057 198 219 22 45 601 730 802 21 88 2 3 6041 
228 435 505 21 25 34 674 929 2 3 7071 227 33 417 589 
953 2 3 8289 303 13 680 756 916 2 39122 279 337 640 817

240108 90 296 437 [3000 ] 522 838 24 1 001 [500] 
280 341 073 [1000] 803 005 242112 iDCOo] 717 810 
24 3071 445 57 661 ?6 759 825 78 95 937 79 2 4 4069 115 
690 852 92 918 2 4 5078 170 259 331 420 51 045 822 [500]
944 ¡ 600] 2 4 6200 349 554 687 2 4 7003 [3000] 149 534
760 [1000] 87 873 2 4 8451 640 880 974 83 2 49144 67
81 285 465 513 30 [1000] 44 768 891 949

2 5 0257 391 521 84 714 [ 3000 ] 815 2 51134 5 4 321 
75 051 91 2 5 2151 235 5«J 357 75 710 M 253004 302 
416 643 77 731 840 931 89Í 254731 291 008 977 2 5 5159 
440 582 riOOO] 96 [500] 768 802 7 0 2 5 613:1 63 278 440 
71 708 903 2 5 7242 328 430 742 67 911 [ 100.J] 258107 Í0 
58 257 00 470 521 40 43 736 [ 500] 916 2 5 9130 276 800 
38 900 56 82

260002 196 C32 859 910 2 61168 193 917 2 6 2278 
399 403 91 935 58 2 630.8 759 51 [50J] 26 1 037 251 574 
04 845 2 6 5125 08 394 410 612 es? 286010 [500] 121 
364 049 70 931 [500] 92 267149 400 02 [1600] C-it
2 6 8060 103 39 352 405 6.54 73 707 37 817 35 2 6 9 01S 
1500] 133 339 71 636 83 [5600] 876 915

27 0290 495 657 827 [500 ] 271139 [1000] 301 524 
601 5 769 2 7 2087 137 210 [1000] 571 667 911 27 3275 
374 563 69 726 [3001 47 991 2 7 4061 102 213 310 33 
•IG 87 499 [TOO] 500 611 2 7 5323 429 30 67 607 787 813 
16 978 2 7 6263 [500] 484 515 100 804 912 2 7 7037 211 
301 51 65 1*92 715 21 49 7 7 832 2 7 8339 466 633 61 707 
11000] 820 [ 3000] <?25 44 279157 86 703 55 874 996

28 025« 11000 ] 39.7 627 2 8 1 087 10') 79 228 69 454 
[10C0] 567 ¡ 500] 701 829 934 2 8 2069 184 438 594 730 
841 283410 71 [1009] 530 61» 773 284111 42 296 703 
80 79 I--0OI 911 285)20 73 [500] 273 [5001 830 436 307 
82.) 286101 611 <-'0 15 C2 92 927 83 2 8 7119 21 30 297 
I WO] S91 473 86 619 24 60 87 762 916

Im tlewtnnrade yerblieben: 1 Piamle tu 300 000 
I 1 Gewinn 4 509 000 M., 1 4 200 900 1 A 150 OOO, 2 A 
I 100 000. 1 A 75 C00 1 A 30 000, 3 A 50 000, 1 A 40 000.

12 A .’OCOO 13 A 15 000, 56 A 10 Q00, lOł A 5000, J5J§ 
A 3000, ?330 A 1009, S?OJ A 500 .

8. Zlehuri^ 5. Ki. 217. ÍCgl. Preuss. Lotterie.
Ztehung vom 14. Notember 1907, nachmlttags.

Nur dte Gewinne ilbet 240 Mark sind den betreffenden
Nummern ta Klammern belgetUgt.

(Ohne Gewahr.) (Nachdruck verboten.)
76 315 500 20 668 [500] 956 1069 326 488 574 623 

69 725 929 2130 388 416 588 98 [500] 3121 96 [3000] 256 
891 412 4073 166 211 781 5166 92 505 655 898 Í100O] 
6021 82 [3000] 153 668 625 93 96 7063 243 345 515 29 
[1000] 638 8103 16 325 [1000] 423 552 83 633 780 9179 
419 [1000] 80 88 96 675 688 704

1O080 281 874 602 11253 54 382 422 553 91 653 703 
917 1 2065 425 92 544 787 892 1 3007 276 375 93 557 1 4054 
237 300 67 666 72 769 1 5038 58 199 896 927 1 6249 670
910 27 1 7070 91 [500] 189 898 889 1 8042 440 515 748 874 
[500] 19105 261 [500] 311 [500] 796

20059 [500] 93 116 64 221 57 371 438 66 [500] 731 
75 [500] 974 2 1629 977 2 2445 600 3 57 885 23111 321 
605 78 24105 74 484 806 978 25034 86 [1000] 110 265 
41S 81 83 518 90 744 815 76 26107 235 [500] 84 513 775 
2718S 325 427 785 830 901 [3000] 52 71 78 80 28126 450 
686 831 906 [500] 29011 16 121 25 66 230 454 653 82 643 
713 808 52 97 941

3O095 142 Í500] 51 [500] 405 529 615 727 968 3 1 013 
[500] 180 369 681 703 863 967 32188 307 11 [3000] 455 
629 645 705 [3000] 88 981 33012 19 73 [500] 894 630 954 
34117 20 230 62 77 464 545 726 [1000] 63 809 934 3 5083 
134 448 748 845 46 73 88 3 6306 472 81 [500] 561 896 
[500] 37041 [1000] 114 17 251 433 624 751 921 52 3 8283 
368 451 [500] 550 51 607 17 31 [1000] 930 [500] 39077 
[500] 187 234 [1000] 39 496 588 813 [1000] 939 90

40127 219 873 [500] 90 447 500 41 733 898 929 54 
4 1004 334 18000] 430 66 629 848 4 2066 95 [1000] 303 501 
[1000] 57 620 [500] 69 987 4 3277 724 [3000] 88 874 44126 
208 428 645 886 45091 [500] 93 408 623 30 66 89 4 6064 
792 872 936 47100 329 [1000] 66 90 [1000] 405 610 829 
900 [1000] 48035 138 212 [3000] 78 329 808 905 49151 55
82 288 367 497 690 899 910 [500] 25

50291 634 938 51268 [1000] 371 476 536 778 [3000]
911 52088 124 277 872 613 925 82 5 3545 [1000] 663 54120 
525 62 67 629 759 912 5 5228 356 651 788 862 5 6020 119 
[500] 289 [500] 516 19 76 89 866 5 7005 615 797 58168 216 
89 532 54 60 709 5 9039 94 187 826 423 81 547 706 59 920 
60 [1000]

6O029 153 [500] 244 47 98 [3000] 690 803 988 61300 
89 422 520 967 6 2004 394 434 680 758 [500] 872 63591
98 533 864 973 64193 459 622 80 818 969 84 6 5005 94
244 401 48 68 507 830 [500] 64 949 66195 845 740 [1000]
84 852 67102 33 254 314 47 482 [500] 504 74 660 81
[1000] 6 8261 329 530 683 786 827 51 69244 556 803 96 993

70339 402 96 [500] 500 655 772 887 7 1 015 346 97 
480 605 29 40 786 [1000] 917 7 2077 [500] 95 283 500 [3000] 
38 700 99 [500] 809 47 56 7 3005 27 169 255 324 511 88 629 
[3000] 55 966 7 4059 75 222 [1000] 351 57 539 58 767 853
83 914 74 76 7 5048 129 210 370 400 500 81 [1000] 91 627 
[500] 773 887 953 7 6048 67 140 331 594 742 90 877 926 
77025 [500] 310 61 72 444 88 517 [1000] 921 7 8391 745
85 909 3? 44 [600] 79348 78 [500] 92 447 [500] 525 698 765

8O041 218 362 74 717 81026 126 669 [1000] 707 839 
936 93 8 2149 232 358 [3000] 603 812 83075 269 [1000] 
818 [MO] 518 722 84118 237 69 379 834 901 16 22 8 5136 
[5000] 283 486 [1000] 683 703 859 909 86140 347 613 785 
894 959 89 87113 586 [500] 94 728 31 844 8 8237 83 410 
19 [500] 57 711 83 857 957 8 9077 93 247 879 480 921 
[1C00] 62

9O034 438 75 618 55 9 1 067 218 [1000] 312 [500] 56
65 593 789 833 985 9 2077 109 12 [600] 44 631 760 949 70
93168 [3000] 261 383 661 989 9 4059 89 [3000] 232 323 96 
640 702 28 841 970 9 5335 89 97 574 694 707 992 9 6032
273 339 481 87 [3000] 657 743 853 952 9 7337 518 611 63
700 9 8186 239 353 818 99162 704

100236 49 399 017 29 [1000] 856 [500] 78 1O108”. 
133 375 592 623 845 [3000] 102218 32 601 98 741 [500] 903 
[3000] 103004 197 855 945 [500] 104066 70 299 332 530 
605 7 8 709 35 66 99 823 [3000] 941 105056 151 83 221 
485 89 735 4 5 57 106525/35 53 853 1 07259 335 [500] 
430 696 951 108142 300 [1000] 22 531 109060 140 50 297 
[3000] 35» 432 90 726 72 1500] 855 82 [3000]

11O002 152 276 377 903 7 [3000] 111063 116 490 615 25 
851 112063 67 116 226 [ 500] 300 43 454 638 61 70 805 
113359 419 801 19 933 114049 72 [1000] 91 [500] 255 
[500] 553 603 57 809 44 11504G 87 231 57 367 407 42 643 
116740 898 908 117021 161 73 [500] 225 395 118050 
140 81 248 609 777 984 119096 103 481 842 [500]

120431 796 892 1 2 1 099 483 505 600 51 122082 276 
368 763 65 96 [1000] 123072 124 42 512 23 722 88 1 24085 
340 47 403 573 901 43 [1000] 85 1 25107 [500] 12 17 339 
496 505 51 65 66 654 80 719 990 [500] 12 6037 186 [500] 
Í25 68 [1000] 670 742 51 961 127066 [3000] 89 250 559 

’ [10 000] 654 [3000] 911 17 128005 6 118 [500] 85 290 317 
, 61 78 [500] 484 602 844 950 1 2 9 201 [3000] 343 589 778 984 
1 130397 604 8 76 99 727 44 99 977 [1000] 131350 594

618 17 19 743 803 [500] 64 909 20 83 13 2041 44 221 26 
64 90 316 608 49 90 741 806 1 3 3329 914 [ 3000] 134157 
S28 816 [3000] 449 [1000] 69 534 603 889 [3000] 135024 
m 620 95 641 [5001 723 884 1 3 6299 [500] 327 65 691 

: [8000] 725 [500] 137019 [1000] 22 108 517 58 [500] 849 
138153 75 [1000] 485 875 969 1 30936 869 472 559 [13 00o]
851 61 S79

/fl.fO075 867 J8008] [3000] 9J 554 gig 141049 34

239 [500] 838 402 513 990 [1000] 142096 183 143 899 659 : 
781 854 88 951 143042 199 334 437 68 548 [3000] 615 870 
144064 190 212 388 409 755 [60 000] 964 145097 111 
262 629 77 [500] 710 80 846 965 77 1 46028 97 156 [1000]
327 481 99 512 27 [3000] 47 815 914 1 47090 140 549 665 
[1000] 14 8005 76 282 83 99 364 408 683 902 1 49066 122 
[3000] 202 62 67 316 80 509 33 654 60 738 939

150133 95 448 520 818 1 5 1 201 64 88 517 24 916 
18 43 77 85 1 52413 638 92 720 1 53208 66 79 360 496
821 26 [500] 63 73 1 54147 253 [1000] 386 584 916 77 
155069 214 46 320 618 771 921 156021 95 249 309 521 89 
610 777 [1000] 853 88 1 57029 369 91 460 72 552 810 64 919 
158008 105 [3000] 338 56 99 491 575 [3000] 699 967 
159009 11 293 567 642 [3000]

16O004 11 [1000] 211 42 48 916 1 6 1031 279 783 847 
162203 11 328 68 418 99 974 1 63079 202 360 460 [500]
79 80 504 874 1 64169 273 92 406 34 728 [500] 165002 
35 124 453 [3000] 59 652 1 66030 136 732 819 965 1 67445 
582 611 716 44 849 [500] 71 168044 178 3Ó& 61 940 74 
169114 230 988 97

170145 394 [1000] 819 1 71160 201 664 700 [1000] 2» 
851 906 1 72368 90 445 80 509 628 85 887 1 73106 241 
[1000] 390 431 542 751 174097 180 842 685 657 785 840 
957 1 7 5012 29 71 305 418 594 677 713 [500] 950 176087 
91 162 270 334 480 551 670 772 843 959 60 1 77212 28 619 
811 »72 1 78287 467 82 606 86 743 52 807 78 936 38 
179040 123 48 395 479 504 97 889

180087 227 [500] 306 54 73 768 [1000] 943 1 8 1254 
459 63 635 94 1 82076 173 445 70 622 759 898 903 71 
183706 61 65 980 92 1 84037 69 [1000] 109 [3000] 385 607 
94 709 934 1 85084 140 1 86135 423 618 [600] 762 [500]
75 835 [500] 99 1 87012 190 206 372 [3000] 83 188230 
355 63 [500] 782 813 68 91 189149 520

19 0349 452 [600] 92 [3000] 678 665 [3000] 736 77 
848 941 19 1 222 54 80 323 [500] 27 69 639 889 923 1 92009 
48 69 72 105 212 58 343 505 723 1 93025 [1000] 144 337 495 
552 698 831 194043 83 109 87 204 423 48 80 506 [1000] 
917 1 9 5071 141 86 202 614 34 787 833 1 96053 292 345 
486 557 89 859 928 1 9 7241 [500] 57 787 901 33 [500] 
198029 295 382 511 32 91 662 849 910 1 99065 414 84 
620 738 78 80 811 44 56 [500]

2OO108 94 233 201107 240 303 400 700 [500] 800 
202047 209 10 16 65 314 89 416 2 0 3236 303 85 458 71 
500 [3000] 20 4042 253 316 462 578 673 787 811 [1000] 
974 2 0 5011 26 175 380 593 [3000] 685 [500] 730 92 
20 6076 108 16 75 213 96 [3000] 387 582 838 2 0 7305 
[500] 526 53 57 [1000] 783 2 0 8252 79 431 568 615 713 88 
209092 987. [1000]

2 1 0.353 472 650 81 878 957 84 211038 109 [500] 72 
74 418 641 769 2 1 2745 74 857 2 1 3143 666 701 878 
2 1 4202 68 404 800 912 31 61 2 1 5228 320 514 2 1 6010
76 150 208 373 636 713 36 [1000] 2 1 7020 75 151 55 75 
204 [500] 63 317 536 [3000] 704 22 92 862 2 1 8147 [3000] 
62 563 [1000] 919 219691 [1000] 865 981

220137 209 [1000] 26 34 [500] 363 61 83 92 458 72 583 
[8000] 862 22 1015 149 457 552 617 47 83S 938 76 [ 500] 
222058 89 258 658 977 223192 285 500 98 716 224235 
68 357 61 555 702 35 72 904 25 2 2 5038 [500] 153 207 
357 [500] 446 779 [500] 852 985 2 2 6131 218 59 77 
423 62 [1000] 571 [500] 650 732 934 2 2 7083 180 85 227 
301 96 651 55 77 [1000] 85 811 902 47 [600] 228147 [500] 
220 82 347 98 444 711 833 949 [1000] 93 229178 90 308 
404 45 [500] 617 961

23 0138 93 910 231114 46 301 80 446 [1000] 584 671 
850 2 32119 520 79 632 772 821 97 2 33168 687 766 800 
29 920 234128 58 [1000] 84 239 638 [600] 714 235891 
96 506 751 59 801 953 82 2 3 6158 211 88 645 62 779 827 
32 64 76 920 53 72 86 2 3 7077 110 27 73 296 301 85 
[500] 664 743 98 852 939 2 3 8192 820 429 41 566 819 70 
23 9003 196 227 683 728 962

24 0010 207 63-1 961 [500] 24 1 093 292 345 [1900] 
470 677 [3000] 24 2017 139 [3000] 213 49 402 508 633 
739 800 32 63 88 2 4 3238 73 686 733 2 44150 [3000] 219 
245029 187 [500] 275 45» 704 2 46128 254 318 51 [1000] 
596 [500] 726 47 814 16 2 4 7272 367 415 16 724 2 4 8003 
[1000] 82 [1000] 119 39 295 304 88 410 732 2 49106 22 
259 384 981 [5000]

250045 111 222 38 372 [3000] 542 802 96 976 2 5 1 02! 
147 309 32 557 84 677 92 829 96 2 52131 58 571 611 67 
[1000] 793 2 5 3295 355 513 [500] 2 5 4024 132 304 37 
442 2 5 5040 350 505 912 78 2 5 6350 [1600] 637 257052 
164 420 40 [1000] 67 602 787 853 901 79 2 5 8314 [500] 
702 5 88 259157 [1000] 228 408 679 863 928

260075 114 [1000] 79 [500] 230 471 558 63 640 72 
79 872 26 1 230 484 658 95 711 878 975 2 62121 [3000] 
67 428 536 912 13 2 6 3006 35 [ 500] 102 499 216 55 482 
512 751 821 22 [1600] 26 4065 373 452 [500] 605 69 760 
891 2 65161 465 607 38 716 834 921 26 6022 66 468 634 
99 803 70 963 2 6 7215 38 339 530 90 858 2 6 8170 [500] 
245 460 850 2 6 9239 308 49 475 793 854 55

270105 [5001 73 214 328 482 89 561 675 [500] 751 
848 [1000] 955 27 1 004 152 665 792 2 7 2194 [1000] 448 
502 692 709 26 S51 27 3648 868 2 7 4232 689 714 36 89 
807 926 2 7 5109 265 566 601 768 839 2 7 6083 179 384 633 
92 [500] 718 813 [1000] 930 2 7 7945 618 778 806 [500] 15 
990 2782S0 471 811 74 2 7 9504 609 [1000] 78 80 [500] 
712 908 50

2 8 0174 75 353 496 538 51 691 827 909 [3000] 281109 
51 55 627 757 833 [500] 94 967 2 8 2005 440 563 [500] 857 
11.54 2 8 3057 366 [ 500] 88 2 8 4015 424 78 91 [1000] 523 
[1000] 899 2 8 5022 29 92 124 80 [500] 588 720 942 2 8 63S9 
5« 607 [500] 889 287155 238 748 87 [1000] 808 940
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